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Wychodzi codziennie o godzinie .5-ej r,ano. 

Żydzi nie zadowoleni z polityki obecnego rządu. 

nsacqjnq memorjał posłów żqdowskich 
do marszałka Piłsudskiego. 

nowe skargi Jeremiaszowe. 
•• wlasllJ' . .l(m-fer1 t.ódzldeco•. 

Warszawa, 21 JliStcpada. 
oW!'e żydowscy łfaJrtglas i Griin

stosowafi w końcu paździiern!ika 
. Pi'fsudsldego pismo w sprawie 

obecnego rządu w stosunku do 
· żydowskiiej. 

to prrechowane byfo dfuższy 
tajemnicy, obecnie jesteśmy w sta 
ć ci.ekawe z tego mem{)ll'jalu wy-

zy p!'sma powołują s~ę na mowę 
jera Brurt1a z dtldia .19 lipca 1926 

której zapowiledziia.t zmianę kursu 
nku do ludności żydowskiej i 
ają. ie rząd obecny z catego pro
pelnil łedyrue 4 postulaty: 
hyl!t 0>k6lnd1k b. ministra Gtąbiti-

sprawie ograin1itczeń liczbowych 
w w ;vyższych uczeh'i'iiach; 
dial prawo publiczności P'ilerw
m klasom gi!mnazjum hebraj-

iaśn..oill sprawę dopuszczenia. języ
isk!.ego na kresach; 
zcia,gnąt dekret z dnfa 7 lutego 
gimnazjach żyd!owsklch oo Ma-

rodzaju reaHizaicja postula1tów au
isma nre z:adawala. Stv.iilerdzają 

r prawne og.rairuilc1Jenia dla żyd.Jw 
łv uchylQJle w duchu art. 96 i 111 
cjj ara z airt. 7 T raiktału W er sal-

Na spłaty I poleca 

UNO ROSENBERG 
ul. Piotrkowska Nr. 103. 

i abne, wełniane l bawełniane 
materjaly. 

Lekars-denty•ta 

Obodowska 
owadziła się na ulicę 
Sienkiewicza 26. 
yjmuje od 10-1 i od 3-7.p. p. 

zamówił Pan ju:i: stoisko na 

b tMzkl[b Targacb 6wia1dk11nb 
cłuaakl Nr. 73. Telefon 63-66 

urządunvch pr~ei; 

Hnu I BozwoJa Polik. Pmmnłu I Hnndlu 
w W•••zawie. 

·go do 22-go grudnia 1927 r. ?? 

\ otwarte eod~iennie od godz. 10-eJ 
!>ru w nledz:iele i święta. • - - - - -

skrego. Nie znl:e.sil()llO usitawy o przynmso
wym odpoczvnku tl'iledz:ielnym wbrew airt. 
9 i 10 Traktatu \Versalsk~ego. 

Rząd nie prz.eoma.czyl sum na subsydjo 
wainre szkohti'Ctwa hebrajskliego. Nie prze
prowadził wyborów do gmlittl żydowsk1-ch 
na Kresach. Ogranilcwniha. procenłowe ży
dów na wyższych uczeln~ach w dla1lsizym 
ciągu są stosowa!lłe. W wojewód'ztw'lie po
znańsk!1em żydom utrudnfu s:i"ę nabyw-ani e 
•t~eruchomośc!. Stosowane są w dalszym 
c'.ągu utrudn!enńia przy uzyskiwatlliu przez 
żydów praw obywatelstwa, wkońcn 

st w.ierd'Za}ą autorzy P'ILsma, że w bud0ecie 

na rok breżący rząd na wymlaln~e zydOIW· 
skEe przeznacza po 3 griosze na głowę, 
podczas gd'Y na wyz.naif1'ie kaltblickie - po 
1.30 zł . 

Autorzy listu wvraża1a nadZ11ieję, że 

mairs.z. PUsud'Ski nl'.le uchylli S1i;ę od publl
cmej odpo-v..'liled!zi w sprawie wyżej wy
mi:enJ!onych żądań. 

Zaznaczyć należy, że pilsmo to podlpi
s.aJJi posł·ow~e: Brod!t, Hairtsteiln, f eld'tnan, 
Jielman, Lev:nsobn, Rownblat, Stuczyń
~lm. Hipper, Wenii!Z.lugell', Wygodzk: i sena
tc.rzy Kerner i Rułmlsteitn. 

--:::___.. 

Generał Booth, 
przywódca armji samarytańskiej, założonej 
w rola.i 1878 przez jego ojca, przybył do 
Berlina celem wygłoszenia przemówienia 
na zgromadzeniu tejże armii w Niemczech. 

Marszałek ranchet. d'Es erey 
na polach bitwy pod· Pułtuskiem. 

i ' 

Przyjęcie w 13 · p. p. ' Toast dostojnego gościa. 
Polska Arencfa Telerraflczna. 

Warszawa. 21 lfflstopiada. 
Dn!a 20 b. m. ma.rs1,.a.te'k fraochet d'.Es 

pcrey wrnz z gen. Chairpy, sziefem m~l5ji 
wojskowej francuski.lej i ofiberam~ swojej 
świłty zwi·ed'z!l okolitce Pułtusk.a. s!UIChając 
obj·aśnień. udzielainych w terffi:i•e przez 
ppulk. szt. g. Różyddiego, dotyiczących 
walk, odbytvch tu w r'Olku 1806. Następnie 
maTszałek franchet d'.Esperey przybył 
d'o koszar 13 p. p„ gdtzilie po pirzeiścilu przed 
frontem kompanfi honorowej ze s?Jtamda
rami l przyjęc!u dlefida<lry, był przyjmowa
rv śniadan".lem w kCtSyn1i1e ofiieerskiiem 13 
P . p. Odpowiadając na pirzemówien:iie do
wódcy 13 p. p. pptk. sz.t. gł. Smykała oraz 
~ra.rosty Gadomskiego, którzy wz:n'.·eśli 
to<l!sty na cze$ć sprzymierzone.i annH fra11 
.~usk!•ei i dosto>}ncgo gośc•fia, marsza:t~k 
Framcbet d'Esp.erey przem6w1i~ w te sło
wa: 

„Panowi1e ! Jestem wziruszony przyję
aPem, jak.ego doona:fcm. Pozmatem wszy
<.>11dlch wybitnych dowódców i nd1ektórc 
oddZiUa.tv wojsk. które zrobii~y r.a mutite jak 
1;ajlepsze wraż.er.ie. Obecnie mam moż
ność pozna.ni'a. 13 p. p. z korpusem oficer
skiim na czele pułku, rozlo1kow:anego na 
prow~ncj!, co uziupetniia mi obraiz al!1Tiji pol 
skń1ej. Armja ta posi!adlając tak wspa.irli'aty 
! ożyw!Jonv tak pięknv:m dtuchem korpus 
oficerski, może bez obawy spoglądać na 
wschód l zachód. Ni1ech żyją Pam Prezy
dent RzeczyposJXJlU\tej · Polskiej, Ignacy 
Mościcki i szef rządu, mairszalek Jwef PH 
su ds ki. 

DALSZY PRO JRAM POBYTU MARSZ. 
FRANC HET D'ESPEREY. 
Yolska Ag~ncla Telegraf!cma. 

Kraków, 21 lilstopada. 
.Jutro o go<lz. 9.55 raITTo przyjeżdża do 

· Krako\\'a marszałek Francjj Frnncbct 
d'f.spere'i', któreg-o powirta1ą na dwo·rcu 
reprezentanci władz i wojskowości. -
\V Krakowie dostojny ~~.ość zabawi dwa 
dni. w dagu których zwiedzi zabvtki mi1-

sta i saP111y w Wif.eL!'croe. W środę ud.a się 
marszałek na jednodniowy pobyt do Za
kopane~o. \V diiio<l1ze powrotnej zatrzyma 
s:ę w Kaitowicach, skąd odJed.me do Fran-
cji. · 

UROCZYSTOSCI W GDYNI. 
Polslr1 Au11cl• Teleuaftczaa. 

Gdynia, 21 HIS!topadla. 
Duś rano przybył tu marszakk frain

cj<1 franchet d'fsperey, WiJta111y na d'WOrcu 
przez do,vództwo floty i pirziedsta1wlilcreli 
miasta. Z dworca udal się marszaiłek na 
Kam!enną Oórę. skąd ogląda! wspami>ały 
obraz zimowv Ba!tyku oraz budu}ący się 
port. Następn;.e udał sii1ę marsza.fok · do 
portu handlowego, gdzite wsi.adił na holow-
1<k „Ursus", a rnasitępnnie udał s:fę do P'Qirtu 
wojennego, w 3tainy po dirodzie pirze ofic·e
r&w i zalogę okrętu Rzprntej Polski:ej „Bai 
tyk". Po wjeźdvi1e dlo portu, marsrałeik sa
lutowany przez akręty wojenne uda.ił siię 
wzdłuż molo do koszair ma•rynark:i wojen
nej. które zw!edzi1ł szczegółowo. Marsza
łek odjechal samoichodem wraz ze swem 
otocz.enlcm na zw.iiedzanii'e okolfi1cy, poczem 

• 

przybył dlO hotelu Rywjera, gcnz.te pooei· 
mowany był śni:adammem przez dowództwD 
floty wojennej. Po śniadaniu marsz:ałek. 
żegnany dźw!ękami Mairsy]jankii~ odjechał 
ze swem otocz.en!em do Gdańska. 

POBYT W GDAŃSKU. ODJAZD DO 
POZNANIA. 

PoJ1b A1e1tc11 Telcsr;raflcsn~ 

Gdańsk, 21 Els.topada. 
D11iiŚ po poludinoin1 przybył samochoden 1 

z Gdyni marszałek frnncj~ frainchet d':Es-
11erey w towarzyshviie komami. Solsikueg1J 
komand. Mohnczego i swe.go najbliższć · 
~o otoczenia. Marszałek udał si"ę do Ku 
m~sairjatu genera!negio RzpMtej Polski~.i. 
p.oiczem w towa.rzyshviie z.asitępcy koni. 
l!C'n. p. Zalesk~ego zwi.ediz,iil mi\asto i poir~. 
Po poJudni!tu modejmowany byt podw'k:
czorki1em przez zastępcę kom. gen. -
W przyjędlu tern wziął udiz.ila~ konsul fraon
rnski oraz Eczne grono z;apiro-szicmych g.'.l
.;:Clii. O godz. 6 m. 55 rniairsoolek PrnncL 
żegnany na dworcu przez za.si:. kom. ge
neralnego Zaleskiego odjechał podąg!re1r 
110śpłesznym do Poznwni'a. 

Niezwykła katastrofa ,f~mochodowa. 
20 ofiar nieostrożn~I jazdy. 

Ar:encla Wschodnia. 

Londyn, 21 listopada 
Wedłu~ doniesień z Olasg:owa, miał 

tam miejsce ni ezwyczajny wypadek sa · 
mochodowy, który uróst do· rozmiarów 
prawdziwej katastrÓfy. 

Przed wystawą jednego ze sklepów z 
luksusowymi matcrjałami stała duża gru
pa Judzi, przyp;l ądając sie roztożonym w 
oknie wystawowem artykułów. Nagle je 
den z pry\vatnych samochodów, jadący 
z wielką szybkością, skręcił przedwcze· 
śt:ie, wzvczem auto catym ciężarem ru-

I 
nęło na zgromadzoną u wystawy grupe 
ludzi. 

.Wystawa została Closzczętnie zdruzgc 
tana. Okoto 20 osób bądi poniosło śmierć 
bądź też doznało ciężkich obrażeń cieles
nych. 

Korz-istając z zamieszania i ciżby, ktń 
rą spowodowało zwabione wypadkiem 
zbiegowisko uliczne, rozkraali całą za
wartość wystawy oraz wypróżnili kiesze 
nie leżących na ziemi ofiar katastrofy. 

-:::-
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!va marginasie polsko-niemiackich rokowań handlowych. 

„ L ę k 1 p r z e d - p o I s k ą n i e r o .g a c i z n. ą ". . 
' 

Sncjaliści niemieccy przeciw polityce agrarjuszy. 
I Połsb A~eact:& Telerraflcata. 

Berlin. 21 listopada. 
Socjalistyczny „Vorwar+..s" zamieszcza 

arfvkuł pod tytułem „Lęk przed polską 
nierogaciizną", w którym ośwti•adcza, że 
zaledw·!·e rpzpoczęly si1ę nowe próby do
prowadz,e11!1a do porozumi1eni1a gospodar
czego pomiędzy Polską a Nli!emcamq, a .tuż 
zaczynają się zgłaszać do gtosu różni mą
cilCiele z obozu agrarjuszy, któirzy pragną 
za wszelką cenę un&emożlilwić zawarciie „ 

traktatu. Dztenni!k p.rzytacza" dalej aTty
kul, zamieszczony w swo.illn cza.sile w 
.. Deutsche Tagesztg.", organte agrrurjuszy 
żądającv n.i·edopusz.c.z.enia polski·ej ni1ero
g'acilzny do N!1emi1ec i podkreśla. że aipel dlo 
rządu Rzeszy i dJo milruiistra rolniilctwa 
Schl!elego, zawarty w tym arrtykule, zy
skuj1e specjalne znaiczeni1e dZiilęki remu, że 
strona polska w obeonych rokowaniach 
podtrzymuje żądallliie otwaircilla grainilc nire
mDeckich dla polski/ego eksportu nlileroga-

crznv. N~emi1ecy ai;ra.rjusze, którzy pragną 
Jaknajwyżej PO<lni1eść ceny mtęsa, są bar
dzo ruezadowoleni z tego, jednakże należy 
mi1eć nadziteję, ośwlliadcz.a „Vorwarts", że 
rząd Rzeszy, który ma broni'ć ni1etylko ilTl
tcresów kół argrrurnych. ale także i ililte-
1 esów przemysłu ekspootiowego, nfo sp1rzc 
11!icwi·erzy s!ię swoirm obowi0,zkom i poczy
nionym już przyrzec:zeniiom i ni:e uwzględ-
11! tych prób mąceniia ze strony dTObnych 
grup zainteresowanych. 

Echa wa/k,· opozyc;i chłopskiej przaciw rządowi Bratianu. 

Ostatnia broń: odmówienie rekruta i niepłacenie podatków 
Stronnicy ks. Karola łączą się. 

\ Polska AstencJa Tele11:raflcznL 

, Bukareszt, 21 listonada. 
Wczoraj odbyta się tu konferencja 

parlamentarzystów i delegatów organi
zacji narodowej partji chtopskiej w Bu
kareszcie. Rząd przedsięwziął roŻlecla 
ochronę wojskową. Ulicami miasta prze
ciągafy liczne patrole wojskowe. Konfe
rencja trwała do późnego wieczoru. Crló
wnym tematem konferencji była kwestja, ------- I r 

jakiemi środkami można będzie obalić o
becny rząd. Przyj_ęta jednomyślnie rezo
lucja protestuje przeciwko zakazowi od
bycia kongresu, planowanego w Alba Ju
lia. Komitet wykonawczy stronnictwa o
trzymal polecenie, aby w ostateczności 
zorganizować bierny opór obyWateli, to 
jest, aby wezwać ludność do odmówie
nia rekruta i niepłacenia podatków. Kon
ferencja wyraziła zarządowi stronnictwa 

Ch. D. na Pomorzu opowiada się za rządem. 
Tworzenie centro-demokratycznego bloku. 

Połsb Arenda Teleirraflczu. 

Grudziądz, 21 łilstop1ada. 
W dniu wcrorajszym odbyt snlę w Gru

dziądizu zjazd rady wojrewódzkiiej ·i zairzą
dów okręgowych Chrześcnjiańsk:Dej Demo
kra cji na Pomorzu. Zarząd główny Ch. D. 
n:e przysłał na zj1aizd swego oirziedstawi
c!ela. Referat o stosooku Ch. D. do rządu 
marszałka Pillsudski·ego wygf ooiJt poseł No 
w!cki'., stwi'erdzając, :Zie naka.z.em chwW 
dla Ch. D. jest współpraca z rządem. Po 

• ożywi.onej dyskusji uchwalono m. in. re
zolucję, w której zjazd Ch. D. na Pomorzu 
uważa za wska!z.aine wezwać CZ'lonków i 
sympatyków, a przediewszystknlem wfa
dze sltironir.iilctwa n1netyliko do rzeczowego 
ustosunk()wan'.a się względiem rządu, ale 
r6wn!1eż do żvczl'iwegio pbparc~ia tvch jego 
poczynań, które za pożytecZ111e dlla kraju 
uważać należy. Pozatem uchwalano dą
żyć do utworiienia oonitrawo-demokraty
cznego bloku. 

Sowiety marza o rozbrojeniu narodów 
a same sq je.dnym wielkim arsenalam broni.· 

Uś111iechy w stronę Wielkiej Brytanji. 
A1encfa Wschodnia. 

Londyn, 21 listopada. 
Paryski sprawozdawca „Daily Tele

graph" donosi, iż delegacja sowiecka na 
konferencję rozbrojeniową przygotowuje 
się do bardzo aktywnych wystąpień. 

Sowiety przygotowują według swego 
punktu widzenia opracowany plan całko
witego rozbrojenia narodów oraz projekt 
wniosku co do przedłożeni a planu tego na 

światowej konferencji rozbrojeniowej, do 
której narady, które rozpoczną się w dniu 
30 b. m. będą jedynie przygotowaniem. 

M. in. delegacja sowiecka wystąpić 
ma również z planem wznowienia stosua 
ków dyplomatycznych między Anglją a 
Sowietami, który jakoby jest tak odpowia 
dający wymaganiom Wielkiej Brytanji, i?. 
należałoby mieć pewność. że skutek od
niesie. 

Walka z komunizmem w Turcu. 
Aresztowania bolszewickich agitatorów. 

A1enQJa Wsd1-0dnia. 
Konstantynopol, 21 listopada. 

Z polecenia władz dokonano na ob
.1Zarze Turcji licznych aresztowań wśród 
działaczy komunistycznych. 

Dotychczas w związku z tą wysoce 
pożyteczną akcją znalazło się pod klu
zzem 64 osobników. zorganizowanych w 
partii komunistycznej, znanych już ze 
swej dziatalności. 

(także Turek), który byt już swego czasu 
za agitację komunistyczną wysiedlony z 
Turcji a wrócił tu znowu pod fafszyWem 
nazwiskiem. 

Akcja władz policyjnych wszczęta zo · 
stała naskutek otrzymanego przez rząd 
sorawozdania ze zjazdu komunistów w 
Wiedniu. na którem oostanowiono rozsze 
rzvć agita~ję komunistyczna w kraiach 
bałl\ańskich, głównie zaś w Albanji i Tur
cji. M. in. zamknięty został dr. Szewig 

) \I 
Samoloty-olbr~"'hly na . uslu~ach ludzkości. 

' ' I 
Przepowiednie kr61'a samochodowego Henryka Forda. 

Polska Aiencia Tele11:raflczna. 

Nowy Jork, 21 listopada. 
Henryk ford oświadczył, iż przed u

pfywem lat 10-ciu a może nawet S-d11 
zbudowane zostaną samoloty, z których 
każdy bedzie mógł pomieścić 200-tu pasa 
żerów. Wówczas publiczność nie będzie 

powstrzymywać sie od podróżowania sa 
molotami tak jak obecnie, kiedy ma do 
dyspozvcji jedvnie małe samolotv. Ford 
dorzucił. iż pokój światowy zrealizowany 
być może jedynie na drodze pracy, nato
miast bezczynność pociąga za sobą woj
ny i rewolucje. 

,,Pi,iaństwo , mniejszem złem, . niż potyczka" 
twierdził Lenin i wprowadził monopol w Sowiet12ch. 

"'l·· · Agencja telegr. „Express". 
Ryga, 21 liis1topada. 

Dz.iiennrilki sov.i1ecki1e ogtas.zają ro.zmo
wę StaFina z delegac}ami robotnfl<ów z.a
granicznvch, które między ilnriemi zapyty
;waly: w jaki sposób rząd sowtiteclm zd.olat 

pog:odz!ć monop.ol SP·il!"ytusoiwy ze zwal
czarii!·em alkohoJ.iizrnu Staltl1t1 odpowiedział, 
na to, iż rząd S<)wiecki m;at prz.ed sobą 
dwa wviśc~1a: albo z.a.da Q:aĆ pożvczkę za
graru•czną, albo zaprowll. dzić monopol spi
rytusowy. Obrano tę d!rug:ą drogę. Len.Sn 

votum zaufania. Omawiano również spra 
wę powrotu księcia Karola, jednak poseł 
Maniu oświadczył. że kwestja nie jest o
becnie aktualną. Wszyscy członkowie 
konferencji oświadczyli gotowość współ
działania ze stronnictwem posła Jorgi w 
sprawie polączenia się stronnictw opozy
cyjnych. 

--... --

Przyjazd doradcy finan
sowago p. Devey' a. 

Polska A~encfa Telegraficzna. 

Warszawa, 21 listopada. 
W dniu dzisiejszym o godz. 9 min. 50 

wieczorem przybył do Warszawy u. 
Charles Devey w towarzystwie żony i sy 
na oraz sekretarza p. Durand'a. Na dwor 
cu powitali go p. wiceminister skarbu dr. 
Grodyński, dyr. depart. Min. Skarbu Brań 
ski, przedstawiciele M. S. Z., poselstwa 
amerykańskiego i in. W salonach recep
cyjnych dr. Grodvński nrzedstawił p. De
veyt>wi zebranvch. P. Devey wraz z żo
ną i synem udał się samochodem do oafa
cu Sobańskich w Alejach Ujazdowskich, 
gdzie zamieszkał. 

Mrozy w Polsce.' 
(Tel. własny „Kuriera Łódzkiego".) 

Warszawa, 21 listopada. 
Wskutek pojawienia się kry na Wiśle, 

wstrzymany został wodny ruch komuni-
kacv.iny. · 

W dniach najbliższych sbodziewane 
jest dalsze oziębienie temperatury. 

W dr.iu wczorajszym w Lublinie noto 
wano 13°, Lwów - 12°. Pińsk, Tarnonol, 
Tomaszów i Suwalki - 11°, Grodno, Wil
no, Bydgoszcz - 10°. 

Naimnlejsze mrnzv oanują w Małopol
sce: Przemyśl - 3°, Cieszyn - S0

, Zako
pane - 6°, Morskie Oko - 1°. W górach 
śnieg nie padat 

Komunikacja lotnicza nie ulegnie żad
nej nrzerwie. 

Czasowe zawieszenie komunikacji 
Warszawa-Łódź ,.Aerolotu" nie nastąpi
ło ze vng-lędu na niską temperaturę. 

POŚWIĘC:ENIE SAMOLOTU SANITAR
NEGO. 

Polsh Arend:i Telea:raflczna. 

Kraków, 21 l!tSitopa~ 
W dn!u wczorajszym odbyf,o slię uro

czyste pośw!ęceni1e samolotu samltaimeg'O 
na lotirił'.sku w Raikowli1ca1ch wobec liilcz.nie 
zgromadzonych . nirzedstawitkli' woj.sko
woścr, władz i uubld.cz1mścL Aktu pośwaę
cenia dok01J1af ctzii1ekan załogi krakowskiej 
ks. Niezgodci_, którv wygt0siJ p.rzemów!'e
nie na tema•t d'O·niiosf·eg-o z.n.aczeni'a samo
lotu na po1n sfużbv samarytańskiej. 

Po za \:Vairsz.awą województwo kra
kawsk:e jest pierwszem*w Polsce, k~órc 
posiada wfasny samolołl: sa'llifamy. Został 
on zaikup~y za 34.000 zfotvch. 

hvł zwolefmik~em monopolu spirytusowe
go . D0wcloz~! on. ie monoipol ten jest mruiiej 
szem złem, n~i p.ożvczka z.agrainkzna i po 
f~czona z n:ą zależność od oh~eg(} kap::t:a
łu. Rząd S>CYw!·eckJi ni~ moż.e wyrzec sii ·ę 
monopolu sp:rvtusowego, którv daje 500 
m:!jonów rubl! rocznego dochodu. .,,. 

\ 

N a widowni polity 

(Od własnego kores 

ŚLEDZTWO W SPRAWIE 
PRZECIW POSŁOWI I( 

Wczoraj sąd mars.zalkowsld, 
tern jako superarbitrem i 
miejsce choretro pos.!a Di~ 
skim - jako arbitrami przesł 
zarzutów przeciw posłowi Ko 
kuratorjl Walfis.za, red. Stp1 
wrońskiego, poola Ch.a.cińskiego 

kowego Min. SkaT'bu ~witalski~ 
mańskiego, b. wk.emin. S'kairbu 
skiego. 

Są<i prz}'tplesaa 9We prace, 
wy.rok jesz.cze w łym tygodniu Ł 
śnięciem kadencji. 

ORUPY ZACHOWAWCZE 
JĄ SIĘ. 

Do komitetu WYkooawczeiro 
czy-eh, mają być powołani z 
Za.choiwawczej Pracy Pańs·two 
Glinka, Zdzisław Lubomirs.lct i 

Dnia 18 b. m. z [niciaitY'WY 
odbyta slę w Warszawie im 
stolky, w której wzido udział 

Min. Spraw Wewn. 
Inspekcja clc tyczyla stanu 

stanu sanitarnego miasta. 
Charalkterystycz.ną ies·t rz 

WYŻSZa przeprowadrona była 
wet bez powiadomienia 
rzą<lowych. 

PARAFOWANJF: JJMO 
CYJNEJ. 

Podpisanie umowy emigr 
mieck.iej nas.tąpi w Warsza 
piątek. Umowa ta zostal'1 p" 
godniu w BcrJi.nie. 

wo!a,n y ze stanow1is.ka prze 
pcJskiei <lo rckow211 handlo 
kich. 

Ustąpiwie d-ra Prądzy1i 

zwi3,!2:ku z ustą,piewkm preze 
kiej d-ra Loewal<la. 

Sprawe nastę.pcy d-ra Pr 
du1e komitei eko:rmmk:zny. J 
łów ieStt WJ>mieiniany dr. Jul 
!ll'i!n. dla Oalicii, obecnie trr 
wlsiko-a'llsirjaokieJ w Wiedniu. 

Przyjazd dr. Jaokowskiego 
delegacji do rolkowań handlo 
jest w az;wartek. 

Tydzień przysizly w życiu 
bardzo ożywiooy. Pomijają<: 

dz.one rozmowY na temat bi 
pomiędzy poszczególneml słr 

zaz,naczyć, że wcz-0rai obrado 
sytuacją polity<:zną i nad wsk 
borczej. 

W solł>otę radziić bc:d-lle nad 
pre.Z}"d:ium ,,Piasta", a w nled 
naczelna Ch. D. dla omówienia 
sadniczeJ przy wYOOraCh. W 
klub Z. L. N. 

Co słvchaf na i 
- Paryż. - Agencja Hav 

wy, że na najbliższej sesi! R 
iprze\VlOdniczyć będzie przed~ta 

ryżu. 

- „La Victoire" donosi. Iż 
wenceau w wieku lat 77. 

- - Według .,Echo de Paris" 
marchafa na stanowisko am 
RzYll11ie Jest zasadniczo zdec 

- Londyn. - „Daily Tele 
mu, iż Paipież zwotuie w drugi 

koosystorz na któQ'm nas.!3.'Pia 
net?ów. 

- Pod Basra spad? angiels 
wy. Trzej ofi.cerowie ponleśli 

- Rna. - W miasteczku 
s.z.czyźnde władze sowieckie 
wei synagocfa,e klub robotlllczY, 

- Berlin. - Dziś o godz. 
odbyl się ślub ko~elny sioS 
helma - Wiktorii z Aleks. Z 

- Chicago. - Tutejsze 
mieszczala apel komttetu or, 
pitana armji polśklel Kowa 
A:me•ryki o składanie ofiar na 
sowainfa raiidu potrze'ba 25.000 
czas zaś komitet zebrał iu:ż 
dolarów. 
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IEDŻWIEDZIA P ZYSŁUGA. 
ł.ódi, 21 listopada. 

m rosyjski budzi się. Śniący 
s swe krwawe sny w takt „mie 

6wki" i biernie znoszącJi· 
adztwo izraelskiego plemienia, 

słowiański wyciągnął mocarna 
ząsa z siebie semicką hegemo

wiem naiwnością byłoby przy. 
, że obecna walka z opozycja 
zmaganiem się dwóch czystych 

komunistycznych, że Jest to jed}·· 
rozumienie na tle takiego łub in
elania w życie programu .Mar. 
dłuższego Już czasu w Rosji 
adza się usuwanie żydów od 

I od wpływów. Akcję te rozpo. 
nieśmiało i powoli. Przecież 
rewołµcU bolszewickiej wśrM 

minlstracji oraz biurokracji licz. 
w dochodziła do 70 procent. By. 
siła. której odrazu wyelimino-

odałoby się nigdy. Proces ten 
się też stopniowo, niemal niezna-

antysemityzm rósł ciąJ?le. Pły
tężną falą przedewszystkiem ze 
sze niepokonanef, niepoddającej 
kom i reformom komunisłycz
wiaJącej czoło wszystkim wy

rwonych władców, wreszcie 
o narzucającej rządowi Sowie
anę zasadniczych punktów pro-

nin u1dął się przed ową koniecz
cia, dając temu wyraz w zapo

aniu .„nowej gospodarczej poti
adac podwaliny pod t. zw. Nep. 

ki żył ten groźny a tajemniczy 
Lama sowietyzmu, dopóty magi

jego wpływów, urok niemal mi-
fe!lo nazwiska łączył i spajał róż
elementy hierarchii bolszewic
śmlercią tego genfalnei:{o i ponu
ąkańca ·czar prysł. Rozpoczęła 

o czerwoną spuścizne. Odrazo 
się rozłam, dotychczaś niewido
blaskach aureoli zgasłego bożka 
Z fodnej strony rdzenni Rosja

'ilf in, R:vkow, KaUnin. Bucharin; z 
Trockl-Bronstein. Radek-Sobeł

c- owiew-Apfelbaum i długi sze
aczy bolszewickich, w przewa„ 
lększoścł żYdów z pochodzenia. 
opozycja jest pod wszechwła
batut<! semitów. I to nadaje 

ny charakter walce. rozgrywa
obecnie na terenie Rosii. 

Stalina doprowadŻłły do 
nia liczby żydów w administra
ckiej z 70 na 7 proc. i do niemal 
ego usuniecia ich z naczelnych 
k. Ostatnie uderzenia wyłączy-
bltnłeJszych działaczy - żydów 
omunistycznej. Są to posuniecia 
e. Towarzyszą im w całej Ro
y, które nie pozostawiają Już ża-
:iłt>liwości co do tia zmagań, ja
czą. 

antysemityzmu wzrasta. Do nie
strzymywały ją sztuczne tamv 
dzeń władz sowieckich. O.P.U 

Anhrsemityzm ·uważano za 
Y ~ •• kontrrewolucją". Ostatnio 
owiały inne prącly. Stalin w 
opozycja chwyta sit o.omocy na· 
mas. które są aż nazbyt wyraź
ier~.za to Jarosławskii w ,.Rabo

n Wdzie", nisząc o listach, · jakie 
otrzymuje: 
ów t:vch wynika. że ostatniemi 
tysP.mitvzm bardzo sie rozwiia 
l{anizowanych komunistów. O· 
m nl~dawno list od newnei mfo-
1, ktńra kilka tyrrndni spedziła w 
noło7niczym. Pisze mi ona, iż 
sz:vstkie żony 1·obotników, zor
nvcti w stronnictwi~ knmuni. 
·z lct6remi poznała się w klinice. 
dlo wrol{o usnosobione wobec 
,!eszcze bardziej charaktery
r.st okoliczność, że ludn„ść ro· 
~a się wytłumaczyć sobie isto
J sie obecnie w łonie stronni
u~istycznef;!o w~łki ideowej an
f11i r~sowemi miedzy przedsta
Cl(W a onozycfa". 
.ł:itosławskij stwierdn, „iż ca
.robotników w swych listach 

Ste Przywrócenia „granicy osla
lakza która w czasach przedwo-

k 
wiadomo, nie wolno było fy

z ać". 
aia i alarmują z~odnie wszy. 

I kores"londenci pism za~rani
Ro~U. kraj ten stoi w J)rzede
dkow. które wyrodzić się mo
bywałe dotychczas po~rornv. 
• co wzbierała przez dziesięć 

lat, buchnie straszliwym, niszczycielskim 
Pl>żarem. Zwłaszcza, że ciemne, zdezor
jentowane ·wieloletną anarchią masy u
ważają żydów za g!ównych sprawców 
swych nieszczęść i swej niedoli. To fest 
ostatni atut, który w obecnej, coraz za
jadliwszej walce Stalin dzierży w swych 
dłoniach. 

Nte ulega kwestji, że w razie takie~o 
wybuchu, fala nieszczęsnych uciekinie~ 
rów, ofiar ciemnoty i okrucieństwa, ru
nie przedewszystkiem na Polskę. Raz inż 
widzieliśmy podobny exodus. Przeszło 
oółtora miłjona żvdów znalazło orzed kil· 
ku laty przytułek na terenie Rzeczypo
soolłtej, Jest to już bowiem bolesną iro
nią historii. że ood obuchem katastrof i 
nieszczę~ć żVd7t zawsze szukaja azylu m1 
naszej ziemi. PrzeciP,ż iu.ż pierwsi h 7-

rł:d. którzy m~snwo szuk~łi przytułku w 
Polsce w w. XJTJ"Y'"· byli to wygnańcy 
z lfłszoanij i z Niemięc„. 

Rzad pofsk! o<;;tatnio uznał orawa oby
wat~lstwa 1 miliona 600 tysie!'.y żydów. 
Był to akt niezwykłej tołer:mdt no. i nie
małej dobrej wiary. Stwierdzić trzeba, 

że została ona w pełni zawiedziona. Wła
śnie wśród tych samych elementów znaj
duje największe poparcie oraz entuzjazm 
złowrog:a akcja przywódcy sjonistów, 
pos. Oriinbauma, inicjatora odradzające
go się obecnie bloku mniejszości narodo
wych, które~o ostrze jest skierowane 
przeciw państwowości polskiej i który 
ma być właśnie argumentem groźby, jak 
to z cynizmem przyznał sam poseł GrUn
baum. mówiąc: 

- Odzie, jak gdzie, ale w Polsce z si
łą się Jicza. Im więcej odwagi w walce, 
tern wiecej zwycięstw!. 

Akcja pos. Griinbauma oddaje Jednak 
niedźwieclzia przysługę żydostwu pol
skiemu. Triumf zakusów tego sjonistycz
nego hakatysty, spieszącego z usłużną 
pomocą irredencie niemieckiej i ukraiń· 
skieJ, będzie musiał postawić pod zna
kiem zapytania całą dotychczasowa nad 
wyraz ugodową i tołerancyJną politykę 
rząfl•1 polskiego wobec żydów. Proste 
bowiem wysnuć się oowinno wnioski ze 
stwierdzenia faktu, iż jedynym skutkiem 
ustę91iwości i tolerancji ze strony Pań, 

stwa stało się tylko wzmożenie akcji wro 
giej, patronat oraz sukurs pienie.żny dla 
odm;obnionych w swych społeczeń
stwach antypolskich działaczy ukraiń
skich i białoruskich. Dotychczasowe Po
stępowanie będzie musiało być poddane 
gruntownej- rewizji. 

Również i fla przyszłość państwo pol
s!de będzie chyba mniej poftopne do na
dawania przywilejów obywatelskich ży. 
wiolom, co 'przy pierwszej okazji rzucają 
hasło mobilizacji wszystkich wrogich 
nam sił. A i społeczeństwo polskie z po
dobnej roboty wrażej będzie umiało wy
ciągnąć daleko idącą naukę co do swego 
stanowiska. 

Tak więc prowokacyjna Inicjatywa 
pos. Griinbauma oddaje zaiste niedźwie
dzią przysługe zarówno żYdom, zamiesz
kującym Polskę, Jak i tym, którzy mogą 
niedługo znów błagalnie pukać do wrót 
Rzeczypospolitej. Pos. Griinbaum za
trzasnął je przed nimi„. 

Czesław Gumkowski. --... --

„ ... „ ... E1211111'11'B111mn:mm„„„„ananmm„ ...... „„„ ...... „ ...... „ ... „ ............... „ 
• 
SWITY POLITYCZ"E. 

' ' 

~ranirn puli~~ -litew~~a nai~1rawi~~liw~ll ~rani[I [urooy. 
Problemat wiJeński w oświetleniu .Anglika. 

Poważne d znaoo pismo a.ngielslcie ,.The 
Ne.iw Statesmam" zamieszcza w nume.rze 758 
z dnia 5 b. m. ilist p. D. R. Gilliegio, Angli
ka, zwiedzającego in.a-sze kre~y wschod.:Jie. 
W łi.ście tym, aidresowanyim d:o na-czelr.e.go 
iredakłora „The New Sta.tesman" wYka-zu.je 
p. Gillie błędność lilnformacyj i korne.many 
prasy anglelS!ki~ w kwestłi wiłeńSildej. 

. Szanowny Panie! Omawiając kon
flikt polsko - litewski, twierdzi pan, iż 
prosta sprawiedliwość wymaga zwróce
nia Litwie terytorjum, zajętego przez gen. 
Żełi!{owskiego w r. 1920-ym. Tego ro
dzaju ujmowania kwestji jest zbyt naiw
nem uproszczeniem, albowiem \Vileń
szczyzna nie jest jakimś martwym ka
wałkiem własności, lecz posiada swe wła 
sne interesy i własną wolę stanowienia 
o sobie. 

Zgodzifbvm się zupełnie z panem co 
'do zastrzeżeń, które czyni pan co do spo
sobu odzyskania Wilna przez Polskę je
sienią 1920 roku, lecz całkowicie nie po
dzielam konkluzji z jaką pan z tych za
strzeżeń wyciąg-a. Obecna granica pol
sko - litewska, pomimo, iż została ustalo
na najmniej pożądanemi środkami, jest je
dną z najbardziej sprawiedliwych granic 
etnograficznych w Europie. Trzeba nie 
zapominać, iż na Litwie znajduje się wię
cej Polaków. niż Litwinów w Polsce, co 
jest rzeczą zrozumiałą, gdyż Polacy roz
rzuceni są po caf em terytorjum, podczas 
gdy Litwini zamieszkują tylko zbitemi 
grupami. 

Zamach gen. Żeligowskiego oddał Pol
sce, mimo wszystko, złą przysługę, a mię
dzy innemi tę, że publiczność angielska 
odnosi się z wielkiem niedowierzaniem 
do całkiem prawdziwej rzeczywistości i? 
ludność Wilna jest w swej większości pol 
ska. w co ja sam nie wierzyłem dopóty. 
dopóki się tam nie udałem. Języka litew
skiego prawie wcale się nie słyszy na 
\:Vileńszczyźnie - nietvlko w mieście, 
lecz i na prowincji. Mniejszość litewską 
można znaleźć dopiero na północy koło 
Święcian oraz na południu koło Grodna. 
Poważną mniejszość na Wileńszczyźnie 
stanowią nie Litwini, lecz Białorusini. 

Podczas swej niedawnej wizyty w 
Wilnie spędzilem oewien czas na space
rach po rynku w dnie tan~.owe i skonsta
towałem, iż zgórą połowa ludzi mówiła 
po polsku, a reszta po białorusku. Wpra
wdzie nie znam języka litewskiego. lec7. 
słyszałem go tak często, iż w zupełności 
odróżniam go od polskiego i białoruskie
go, tak. że mog-ę stwierdzić, iż językiem 
litewskim mówiono bardzo mato lub wca
le. Takie rzeczy, oczywiście, nie mog-ą 
być inscenizowane. Biorąc ogólnie, poli
tyka polska nie jest szowinistyczną w 
stosunku do Litwinów. jak to jest w zwy
czaju w tych czę~ciach Europy i dlateg-o 
jest rzeczą zupełnie wykluczoną. abv 
wf ości anie mówili innym jęzvkiem ood 
wpływem strachu, niż tym, którym chcą 

mówić. Po za tern istnieje jesicze inny 
wzgląd, przemawiający przeciwko odda
niu Wilna Litwie. Jeszcze przed uci
skiem carskim, który w Wilnie• n',ajbar
dziej był odczuwany, \:Vilno byto praw
dziwem ogniskiem intelektualnem. Po 
odzyskaniu Wilna, Polacy przywrócili mu 
dawną świetność. Wilno jest jedynem 
prowincjonalnem miastem w Polsce, któ
re zaznaczyło się od chwili ukończenia 
wojny wzrostem życia intelektualnego i 
artystycznego„ podczas gdy inn:>.....miasta 
pod tym względem ucierpiały na korzyść 
stolicy. Nie bedzie rzeczą ani nieSPra
wiedliwą, ani niewłaściwą stwierdzić, iż 
to ognisko kultury zostałoby przez Litwi
nów zniszczone, albowiem naród litew
ski. wprawdzie nie z własnej winy, ]est 
jednym z najbardziej pod wzgledem kul
turalnym upośledzonych narodów, które 
po wojnie odzyskały niepodległość. ' 

Gdyby kwes.tja przynależności pań
stwowej Wilna została poddana referen
dum ludności caf ej prowincji, to można 
poy.riedzieć z ca tą pewnością, iż staf abv 
się ona problemem nie między Litwą a 
Polską. lecz pomiędzy Polską a Rosją, re
prezentowaną. przez autonomiczną repu
blike białoruską. 

Pragnąłbym podkreślić, iż ogólny ton. „ A 

w jakim pan omawia te i inne kwestje 
graniczne Europy wschodniej podsuwają 
myśl czytelnikowi, iż pan nie zdaje sobie 
z tych kwestyj tak dokładnie sprawy, jak 
zdają ją sobie tu na miejscu, a mianowi
cie, że jakakolwiek zmiana w granicach 
obecnych oznacza wojnę i to wojnę bar
dzo groźną. .T edyną gwarancją pok0ju 
jest przyjęcie obecnych granic jako osta
tecznych. 

Sądzę, iż w ciągu lat dwudziestu na
stąpi dostateczne uspokojenie umysłów, 
aby można poczynić zmiany tam, gdzie 
będą one konieczne, chociaż wątpię, czy 
konieczność taka wówczas zajdzie. Zdro
wa polityka pokojowa winna skoncentro
wać się na środkach dyplomatycznych i 
administracyjnych, w celu utrzymanfa 
tych problemów, które nie mogą być roz·· 
wiązane zdała od wszelkich dyskusyj. Je
śli siedzimy na wulkanie, to rzecz oczy
wista, iż żadna siła ludzka wulkanu tego 
nie usunie, lecz powinniśmy czynić wszy
stko, co tylko możemy, aby przed skutka
mi wybuchu sie zabezpieczyć, pamięta
jąc, iż utrzymanie pokoju w naszych cza
sach jest bardzo trudnym problemem: 
wymaga całej naszej energji i dlatego nie 
powinniśmy poruszać kwestyj mog-ących 
pokój ten zburzyć. D. R. Giłlie. 

Eli&JiGW f 

O czem piszą inni? 

PRZEGLĄD PRASY. 
ZIEMIA. 

., Warszawianka": 
W wielkim sporze, który toczy się obecnie w 

Rosji SO!Wiec.kiej w lo·nie partii k•omunisłycz:nej po
r.iiędzy opozycją (trockistami) a większości:i 
(stalinowcami) bardzo poważne ma znaczenie sto
rnnek obu ugrupowań do polityki rolne!. 

Opozycja jest wprost przerażona stanem rze
rzy na wsi i sądzi, że obecna polityka rządu S<i
wiietów wobec chłopów prowadzi do zupet.neg1 
1>ogrzebania t. zw. zdobyczy rewolucji. 

Cóż się właściwie dzieje na wsi rosyjskiej? 
Można to określić krótko: zbankrutow11!a do
~zczętnie doktryna komunistyczna. Chłop ro· 
$yjski, który nie da! się tak ujarzmić komuni· 
!-'tom, jak robotnik, przetrwał ciężkie czasy go
spodarowania na wsi najgorszych żywiołów, 

t. zw. biednoty, zaczyna dochodzić do wzg!ędneito 
dobrobytu i nic sobie nie robi z zasad komunisty
cznych, d;:iiąc do osobistego właciania ziemią. 

Wszelkie ulgi nowej polityki gospodarczej chtop 
rosyjski wyzyskal bez hał:!.su. Opozycja zastra
szona jest wzrostem dzierżaw chłopskich. Dzier
fawcam! są przeważnie chłopi zamożni, roz
rorządzający 6 dziesięcinami (około 6 i pó! 
l:ektara). W roku 1927 chłopi dzierżawili w Ro
~ .i przeszło 15 milionów dziesięcin. Chłop wię;: 

stał się pantm położenia i drwi sobie ze sporów. 
12rowadzonych w Kremlu przez przewódców ko
munistycznych. 

Opozycja ma na to wszystko środek stanow· 
c;zy: cofnięcie się wstecz · do okresu i:-opierania 
łościan ubogich. t. zw. biednoty, do tępienia 

J; ułaków wiejskich chtopów silnych gospodarczo. 
O t. zw. sereclniaku, t. i. chlapie slabÓ zagospoda-
1 owanym, narazie panuje milczenie. 

Zdaje się jednak. że gdyby nawet trockiści 

llofść mogli do wladzy, o wyprawach 1.broinyc!l 
po -zboże chłopskie, nie byłoby mowy. Dz.iś już 

chłop rosyjski wcale nie jest skłonny do patrzenia 
na ponowną ruinę swego gospodarstwa i swej 
praq•, zdola się już obronić i postawą sw:i. 
wzbudza lęk. \Vie o tern p. Stalin, ale nie chc•l 
wdedzieć za!J)aleni doktry.nerzy troci<jści i dlatego 
też nie mai::i dla swych planów najważniejszego 

l•parcia pod nogami, ziemi. 

FRANCJA I WŁOCHY. 
„Oaz. Warsz. Por.": 

Porozumienie francusko-włoskie jest z punkt.i 
widzenia Interesów polskich bardzo pożądane. 

f-'owierpy więcej, porozumienie to jest konie 
cznym warunkiem b~zpieczeństwa francii. a więc 
i warunkiem bezpieczeństwa Polski. Kłoś kiedyś 

powiec!Zial, że wielki wpływ na przyszłość Polski 
tędą miały wypadki na pófnocnem wybrzeżu Afr~· 

k.i. Jest to na.pozór ,parodcks; właściwde Pojęty 
zawiera on jądro prawdy. Polityka polska nk 
woże wiecznie trwać w oboiętno~i wobec teg: 
zagadnienia. 
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Dokqd można wysyłać 
listy pocztq lotniczą f 
Po z.niesieniu z d41'i1em 15 l'iStopada b. r. 

ko!11unLIJmcji samolotowej pomdędzy Ło
c1z11ą a Warszawą, pocztą lotruiczą pirzesy
lać można listy z ŁodZli tylko dlo Krakowa . c ' L~owa„ zernik>w.ilec, Wiednia i innych 
m1.ast z.agrainicznych. W tym celu należy 
l:st opatrzony z.n.aczikami wedtug tacyfy 
dla pocz,ty lotniczej wrzucić przed· godzi
nq 10 wieczorem clio specjalnej skrzynki 
w gmachu Głównego Urzędu Pocztowego 
przy uLicy, Przeja.zd. O g'Q(l2 .. 10 HLSty są po 
raz ostami wybi:erme zie skrzyrnkli 1 o g. 
J 1 m. 5 ekspediowane pociągilem do Wair
szawy, skąd samo1oty roizwożą je we wla 
ści;wych kierunkach. W ten sposób !list wy 
słany do Wioednfa o g~. 10 wileczocem 
znajdziiie sf ę na mi.iejiscu przezrn.~zenlila ~ 
godZiinach ' POJ>01łudirri1owych. 

ZNIESIENIE OPLA T ZA KARTY ROWE
ROWE. 

Mag.ilsifirat m. Łod:zii pirzy wydawaniu 
kart rowerowych pobńleral opłaty admmi
stracyjne w wysokości 1 z.l1otego. 

Obecniiie Miniistęrs<two Spraiw We;wnę
trznvch w porozumileinliu z M'illl'ffitierstwem 
Robót Publkznych milo!Silio tę opłatę, wo
bec czego przy wykupywail1liiu ka1rt rowe
rowych obowiązuje jed>yl11i1e oplata sitemp
lowa w wysokości 3 ził. · (b) 

Z POLSKIEGO TOW. HISTORYCZNE
GO, ODDZIAŁU LóDZKfEGO. 

W dniru 27 lilstopadia odibędJzliie siię w sali 
Rady M~ejskilej uroczysta ilnaugrurac:ia prac 
Oddzliiału łódzk.1Jego Polsk>Dego Towa'l"Zy
stwa Historycznego. Spodlzi1ewa111y jest 
przyjaizd prof. dr. Strui.ńtsfawa Zakrzew
skrego, prezesa T-wa i d!r. Kaizńlmffierza 
Tyszkowskfego, sek!rcla.TZla głóW111ego Te>
warzystwa oraiz dr. Józefa srerru.eński'ego 
lvr. Archi1wum Gfównego z Warrsw!wy. 

- Należy pamiętać, że ul'P:ata takinienie, be:zse.n
lność, niezdolooiść do pracy, cuchną.cy oddech, na- ' 
)leż" do wad)ł:w~J czyn1J()$:1 przewodu polra;rmo
we~ i że Cascarine Leprłnce w daW!kaclt po 1 lub'-
2 pigułki wiecrorem podczas Jedzenia, usu~ szy4J 
ko i niezawodnie pawyższe dolegliwości. Sprze-

1daż we wszystiklcll aptekach. Cena zl. 4.60 za 
flakoat. Nie należy dowJe<rzać środkom za.siw-

1 ozym. P.rawdUwe tyiko w po!skiem ~~ 
~lale litery .na niel>ieskiem tle. 

U progu działalności nowej Rady Miejskiej. 

C~y b!~d~y ~o~~~~z!!d~!~d~~p~!s~~.~-rp~!on1 
w czwartek. dnia 24 b. m., a więc za 

iiwa już tylko dni odbędzie się pierwsze 
posiedzenie nowej Rady Miejskiej. 

Na temat rezultatów WYborów oraz 
programu r.lrac nowych włodarzy miasta 
pisaliśmy siereg artykułów. 

Większość rządząca stanowi blok so
cjalistyczny z P.P.S., jako trzonem i on 
to za całokształt gospodarki samorządo
wej w tej kadencji radzieckiej pełną przvi 
muje odpowiedzialność. obsadzając wszy
stkie nacztjlne stanowiska ludźmi z pod 
swego sztandaru. 

Kwestja, znalezienia nietyle wspólnej 
platformy f?rogramowej ile sprawa pogo
dzenia pretensyj, wvsuwanych z tytułu 
personalnejl reprezentacji Jest klinem, roz 
sadzającym troiste ciało wiekszości. 

Największe trudności wYłaniają się na 
tle zaspok<Henła żądań Niemieckiej SocJa
listvcznej ·rartji Pracv. 
Wedtu ~ informacyj, uzyskanych ze 

sfer P.P.S. rokowania na tym punkcie niP. 
posunęły ~ię naprzód i dotychczas poro
zumienie rr,·e zostało o '.' iąg-nięte. 

P. P . . . stoi twardo na stanowisk11, 
iż wicepr1 zydentury niemieckim soc~ati
stom przytznać Pie może. - a co najwy
żej może *godzić się na oddanie im 2 man 
datów fawnikowskich. 

N.S.P.P., grożąc wvstąpieniem z blo
ku i szukaniem poparcia w zrzeszeniach 
rnieszcza1~skich . podtrzymuje swe zbyt 
WYgórowane apetyty. 

Co się tyczy stanowisk fawnikew, to 
jak nas informuią z tegoż najbardziej wia
rogodnegp fródfa. - prócz zdecvdov.ra
ncgo już powierzenia mandatu ławnika 
wydziat o~wiaty i kultury senatorowi 
!(opcińsldemn. brane ~ą pod uwa~ę kandy 
datury pp. Purtala. Kowalskiego, Izdeb
skiegjo i innych. 

Przyjęcie mandatu urzez sen. Konciń
skiei:ro tłumaczyć należv tern, iż wstąpi
liśmy w okres przedwyborczy do Sejmu 
ł SelJiatu. a p. ławnik Konciński orag-nie o
trzymać mandat senacki z m. Łodzi. 

O kandvdatacl1 na stahowiska wice·· 
nre~esó'" R~dv Miejskiej dotychczas w 
O. K. R. P. P. S. nie mówiono. ponieważ 
chwilowo nie jest to jeszcze aktualne ze 
względu na to, że na pierwszem posiedze
niu_ wybory wiceprezesów nie będą pr?.;e 
prowadzone. 

Informacji. co .ilo stanowiska „Bundu" 
udzielił nam dr. Margolis. 

Dr. Mar~olis stwierdza, że mięazy 
Bundem a P. P. S. od pocuttku nie byto 
podobno żadnych kontrowersyj. 

„Bund" domaga się dla siebie manda
tu jednego ławnika i ten ma zapewniony. 

Po za tern wysunie postulat otrzyma
nia stanowiska jednego wiceprezesa R. 
M. Jaki będzie rezultat ostatecznej roz
grywki o stanowiska wiceprezesów R. 
M. nie można dziś jeszcze nic pewnego po 
wiedzieć. 

Na pytanie co do ewentualności roz
bicia bloku przez N. S. P. P. - rozmówca 

na.sz oświadcza, iż zdaniem jego rozłam, 
mimo poważne dysonanse, w socjali
stycznym bloku nie nastąpi. 

JAl(IE STANOWISKO ZAJMIE N. P. R. 
WOBEC SAMORZADU. 

W niedzielę odbyło się w klubie N. P. 
R. ogólne zebranie zarządów dzielnic i 
kół N. P. R. Na zebranie to przybyli ró· 
wnież licznie przedstawiciele polskich 
związków zawodowych. Przedmiotem 
poufnych obrad byt szereg spraw, zwią-

zanych ze zbliżającą się not 
Rady Miejskiej oraz stano~ 
P. R. na terenie zame>rządu · 
Zarysowały się tu z jednej ~ 
nia do stanowiska opozycyjij~ 
giej zaś - konieczność zajęcia 
ska wyczekującego i uzależni 
swej akcji od posunięć nowej~ 
Nad sprawą tą obradował 
.rząd okręgoWY N. P. R., lecz . 
do powzięcia konkretnych d~ 
zie nie doszło. (e) ··"li 

~raromni1u mlejS[U m io~zi nie ot rzumai1 ~o~at~u f 1 
Minister Składkowski odmówił delegac1i pl'! 

ków. . 
'Jak donrile~J:i.5my 'do W airs1.:awy udała 

s·ę specjalna deleg-aieja P'J"aJC0WlI1111ków sa
morządowych m. Łodzi, która przedsta
wi'la min. spraw wewn. Skfad1<owski'emu 
memor~ar dotyczac:y ustictlema dITa pracow
n :ków m. todzi 25-nro.c-entowego diooatku 
fabryc·znego M1n. Sktaid!kmvski po zapo
zna1n!•u s1!ę z trcści:ci, memo;rjalu oświladczyt 
i.e real!1zacja tego postuilamu w obecnym 
momenc~re jicst nf!,emożl11W1a. Dodiaitclc koli
.:lowatby z usta;wą uposążein'itoiwą pr-a
~o,vników pafishv'owyich. Rząd n:ie posia-

W obronie letnisk w Poddt1blnie pod 
Do czego zmierza uchwala Rady Mieiskiej m.1 

O kll!na1naWi1e kfi[onretrów od todzł le
ży mtiasto Tnszyn. Do Tuszyn.a należY 
spory szmat liasu. Przy tym Leslie Leży W:o 
ska Pod<lęhiMa, która, jakkolw!·i!k odcLafo
na od Tuszyna trzy kblornetry, zinajduje 
s!ę na gruntach miejskich w miejsccwo
ści suchej, ruad.a.ją ce-i sU; na 1etn~5ka .. Z dru 
giej strony W:IOS!ki ~est las pańs't\vowy, 
lec·z iriż.ej położooy, przie,vażnie Wi'!gotny 
i grunta, przyleg-ające do nliego, są na pra
wach wtoścfafiski1ch, p;rve:tio t1lile nadalią si:ę 
na 1etmlilsika. To t~ pod las.cm tuszv1iskim 
wybudowa·no kim!k1a<llz.ilesiąt d .>m6w ! dom
ków 1eitn~sko·wych. Założono lci1kauaścite 
pensjonatóv.• i• corocznnle buduje slę kilka
na~cre nowych domów. \Vi0ska Poddębi
na przed ni;edaw.nym cmrem gtucha ii Me
dina, gdyż posiada ziemię w większości 
pias-zczystą, suclią, nieu,rodzaj!lq. zrrrieni
ła się niie d10 poznani:a. StarP. '.1 walc\ce się 
dC1mk1il odrestaurowano : wvbudowano wie 
le nowych, a nawet kił1ka pięknych w::lL 

Latem roD się tam od spragn~()nych 
świeżego powietrza łodlzPan. W dai. św}ą
tcczne tramwaj1e i samQ~hodv przr:pełnlio
r:e są w:vc:ieczkowkzami do owy~h !asów. 

M~·aste~ko Tuszyn pvb'.:era znaczne 
piodiatkń1 ~ opłaity od wta§ck!eli letnfsk. od 
ktnilków i od wydc1~zkowiczćw. Jarmar
ki tuszyńskiie tvxod1t11i1owe ożywfone są let 

Pierwsza rocznicd 
Śpiewaczego „ 
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Aktywność rządu 

w nadchod•ących wyborach. 
Warszawa, 20 listopada. 

(Od własnego korespondenta) 

Sytuacja wyborcza zaczyna się coraz 
bardziej wyjaśniać. ·Daleko wszakże do 
pełnego obrazu, wszelako widoczne są 
zarysy. 

Najwięcej zaciekawienia buazi samo 
zachowanie się wfadz rządowych i czyn
ników kierowniczych. Budowa obecne
go rządu jest całkiem swoista. Swoista 
też będzie jego akcja wyborcza. 

Rząd, który zachowywał się nieprzy
chylnie wobec Sejmu, tak, że budził nie
ustannie pytania, dokąd prowadzi kraj, ja
kie są je~o zamiary na przyszłość, jak się 
odn " do samej koncepcji parlamentary
zmu teraz zmienia całkowicie swoją 
taktykę i występuje jawnie do akcji wy
borczej, rzucając na niepewną szalę ·wy
borczą swój autorytet. wpływ i przysz
łość. 

Doniesienia, podawane tu i ów<izie w 
prasie o kandvaaturach członków rządu, 
nie były - jak sle okazuje obecnie -
bezpodstawne. W kotach decvdujących 
oojrzewa coraz silniej plan. aby aktyw
nie stanąć przed opinją publiczną i poku-

l sić się o jej WYraz.. 

W jednym z poprzednich artykułów 
wspomnieliśmy o usiłowaniach stworze
nia dwu bloków: rządowego i lewic~. 
Blok lewicy ciągle jeszcze jest w fazie 
rozmów pomiędzy przedstawicielami po
szczególnych stronnictw, przyczem zna
czniejsze widoki urzeczywistnienia po
siada porozumienie co do· wspólnej kam
panji między P.P.S. i Wyzwoleniem, gdyż 
do rozmów ze stronnictwem chłopskiem 
jeszcze nie doszło, a bodaj można zary
zykować twierdzenie, iż wspomnianym 
awu stronnictwom zbytnio nie zależy na 
wspófdziaf ani u z pp. Brvlem i Dąbskim. 

Natomiast formowanie bloku rządo
wego postępuje nieustannie nanrzód. Nie 
jest dzisiaj ustalone, kto doń wejdzie. 
Czynniki kierujące chciałyby zorg-ani7o
wać tak listę, aby na niej znalazły swe 
miejsce i kierunki zachowawcze i kierun
ki radykalne - na wzór tego, co się d?.ie
je w rządzie. Ponieważ w rządzie decy
'dującym czynnikiem jest wola jednostki, 
nrzeto wniosek prosty, że i w przyszłym 
bloku decydować będzie tak samo wola 
jednostki. 

Coraz barCłziej uciera się w kotach po
litycznych nrzekonanie, iż w szranki wy
borcze staną wszyscv ministrowie z p. 
oremjerem na czele. który ma przodować 
liście rządowej i ogólnej w poszczeQ,'6l
nych okręgach. W okręgach innych przo 

dować jej mają nazwiska ministrów. 
względnie jednostek wybitnych. 

Oczywiście, iż w takich warunkach 
najważniejszym czynnikiem oddziaływa
nia będzie aparat, jaki rząd posiada w 
s\Vem ręku. Ostatnie wystaoienia w sto
sunku do Małopolskiego Towarzystwa 
Rolniczego w Krakowie i Centralnego To 
warzystwa Rolniczego w Warszawie i 
komentujące to doniesienia prasowe 
stwierdzają, iż bęaą użyte wszelkie spo
sobv. aby uzyskać wptvw i - skutek. 

Zasadniczem hasłem bloku rządowe
go będzie: wszyscy, którzy popiera.ja. po
litykę dotychczasową - pod sztandary 
bloku. Sam fakt, że na tej samej liście 
znajdą się ministrowie Meysztowicz i Nie 
za.bytowski 'vraz z pp. Radziwiłłem, Tar
nowskim i Sapiehą obok pp. ministrów 
Jurkiewicza i • Moraczewskiego tudzież 
skrainych radykałów ze związku napra
wy Rzplitej - iest wymowny, stwierdza 
bowiem, co bedzie w tym bloku progra
mową linją polityki narodowej i społecz
nej. 

Rząa podejmuje zaecyaowaną roz
grywkę o opinję społeczeństwa . . Rza~. 
chce rozgrvwki sił, chce je wypróbować. 

To jest treść, istota nadchodzącvch 
wyborów. 

H. W. 

nec zna. -oDclYT. 
W śroo~. dnia 23 b. m." 

wygłosi odczyt na temat 
żeństwa" wybitny &reoo!!!., 
bywający w Berllinffie p. 11111„ 

mann. 
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karnia m'1chaniczna 
w Łodzi. 

·ązek Spółdzielni SpożyWców Rze
politej Polskiej przedłożył Mini

Spraw \Vewnętrznych ogólny 
nansowania mechanizacji piekar

spóldzielczego z prośbą o wyjed11a-

Pracownicy umysłowi przeciwko ustawie emerytalnej 
Dzisi'1fsza konf'1r'1ncja prot'1stacyina. 

dytu w Banku Gospodarstwa Kra
dła szeregu spółdzielni. 

planie tvm przewidziany jest kre
budowę nowych piekarń mecha
h dla powszeclmej Snółdzielni Spn 

w Łodzi w wysokości 500.000 
dla Spółdzielni . Snójnia" w Piotr 

w wysokości RO.OOO z.ł 

Dzi5 odbędzie się walna konferencja 
przedsta,v·ideE wszystk~ch związków pra 
cownJ1ków umvstowych in. Łodzi w celu 
powzr1ęciia uchał protestujqcych przeciw
ko zarząd.zen;'om projektu nowej ustawy 
emerytalnej. Projekt ten przeW'ilduj•e przy
łączenńe pracowników. J)Ocllegadących u
hczpi1eczen~u emeryt::i lnemu, dlo zaiktadu 
11'hez1}'.:eczen~owego w Pozna.nilu. PrzieciiW
ko temu zarządzeniu organtiizacje pracow
nii\cz.e posta.nowilty podjąć aikcję protesta-

cyj.ną, zm:1erzającą w kiierunku utworzenia 
odrębnego zakfadu dla Łodzi., poni'.1eważ w 
1W1e.5c~e tern najwięcej będzi1e pracowni-
k6w przemyslowo - handlowych, podh.;
~ających uhezpi.eczeil&u emerytalnemu. -· 
Powzięte dz!s przez przedlstawilcBeli zwtią
zków P'racowni•czych uchwały przeshne 
zostainą CzYUn ikom miarodajnym, jako wy 
raz postulatów pracowników umysłowych 
Łodzi! w tej dJo111i1ostej dla nrch sprawli'e. (c 

--:::--

związku z powyższem Minister· 
S11raw W ewnetrznvch zwróciło się 
ednictwem Urzędu Wojewódzkie

Potworne morderstwo pod Turkiem. 
ra~iarniecie w tej snrawie opinji Ma 
w m. Łod7.i im. Piotrkowa. 

Bandyci zamordowali wlaścici'1la zagrody i f'1go żonq. 
strat m. Łodzi w naibliżs7-vch 
skonkretvznje swa oninie. która 

rnwal!ami Ur7Plin Woiewód7kieg-o 
a zostanie Ministers~wu Spraw 
trznych. 

N.\ 7TF107J'f, JN~PFT<TORńW 
t4RNJC7YCH W \VARSZA WTE. 
dniu 27 b. m. odbędzie się w War
wszechnolski 7.ia?:d woiPwódzkich 
orów pożarnictwa. Przedmiotem 
hedą zaO"adnienia obrnnv przeciw

ej, nnwe metodv walki z og-niem. 
nrzeciwP-a?Owej i t. o. 
odzl wyjeżdża na zjazd inspektor 
6cl7kieiro zwiazku straiv pożar

! . Rusiecki, który WYP-fosi ref Prai 

4 at. wn:.skowejrn nrezszkolenia dru-
ja azacktch. ( r) 

' 
DAR NA KOLON.TE. 

~dmund Ż11kowski złożył w Wy
Opieki Snofecznej Mag-istratu kwo-

• t. na kolonje letnie zamiast wieńca 
nę ś. p. dyr. J. Kregczego. 

Z Turku dono!S.zą: 
Onegdaj osada Poradzew, gm'..ny Gosz 

cz;anów. powfa1tu tureckiego, zaalarmowa
na została wi·eśoią o dokonaniu potwome
go mo·rderstwa na bez<W!elt'nem m.alżeń
stwte WawrzYtlJiaków. 

W Porad:uewi1e, w od1eg-fości pól kHo
metra od wsi gospod-a·rował na ki!knnasto 
morn:owvm gruncie 45-letnii 'Nawrz;yn!1e~ 
\Vawrzyn:•ak z żooa Mar.ianną. W oi2,g11 
ldkunasto!e-tn~ej prnc.y Wawrzynfukowi.c 
c.Iorobi:Ji ś;ę zr.ac7>n~ej-sz.ego majątku, który 
sta.f stlę przvczvna mordu. 

Onegdajszej nocy do mieszka1n!a w!1eś-
11i'aków wtargnęło przez okno kHku zbrod 
n~rzv. Spi·ącego w łóżku Wawrzyndaika 
(lraiz żonę jeg'O zamoirdo:wa.li siekierami : 
tfoczk!•em od krurtofH. Po clioka.tht mor
'dcrstwa bandvci zrabowali z kuka pienią~ 
dze ! kos"Z-lfiownofoi, tudz~eż co iepszą o
dz~eż i zbieg-I~ w n1tewioo1omym ldem!1'ku. 

Morderstwo wvkryto dopiero nad ra
n em. Kupcy prze}eżdżający obok cha.ty 
\Vawrzyn!aków. zauważyhł na śn:·egu śla
dy krwi prowadzące cd zagrody i mwi.a.-

. . „ 
Skład Fortepianów i Pianin 

,,Józef Gr~egorzewski11 

Piotrkowska Nr. 117. Telef. B8-40 
Posiada na sk~adzie· wielki wybór instrumentów 

, krajowych i ;cagr.anicznych wszechświatowych 
fabryk jak również mało utywane dobre instru

menty. 
Sprzedaż na dogodnych warunkach. 

Strolenie, reperacje i puewozy instrumentów. 

1 Kobiety spotkane ~a droclse. 

zakonnice. 
(Dokończenne). 

waj małżonkowie pani: hrabia 
którego poślubiła, mając lat 16; 
Morgantini, z którym połączyła 

zkiem małżeńskim jako wdowa w 
at trzydziestu ośmiu. 

szy zmarł na jakąś tajemniczą. 
zną chorobę, ukrywaną prze7. 

ego ta; drugi, jeszcze niestary, został 
~ atakiem apopleksji. 

n i drugi zdawali sie bez żadnej 
sza · przebywać u boku Pani. nie oka 
ręs· imniejszej zazdrości. Gd:v słońce 

na ścianę swe ukośne promienie, 
licza rozpalały się jednocześnie 

, flcITTUatvcznym płomieniem. 
ienie zmierzchu zeszły na ziemi~. 
JJefna rezv~nacji melancholja osnu 
szarą zasłoną. Pewność. iż znaj
w z~odzie z prawem i moralno
awała zarówno arystokratycznej 
i Suardiego, jak krwistej pulchno
antiniego wspaniałość, jaką pro
ieno sumienia bez skaz:v. 

a kobieta należała do mnie - mó
iostv pótuśmiech Suardiego. 
a kobieta należata do mnie mó
bc wan~i i króiki. zmvstowy nos 
iniego. 
aczy to, aby jeden mńat jakiś żal 

.(;o; albo żeby pani mklla tu coś
do zarzuceniia i sprnwa byfa cal
Porządku, n:1c podkg<1la żadnym 
: ośw;adczen!c n.a stemplowym 

:wnfe: z fotelu. w którym s!·e
~ acując nad s'vą koronką, rzeźko 

prie c z przyjaciółmi ,j w11ukami, któ-
11~~ zH, by jej troichę dotrzymywać 
r twa, pa.nil lubifa wciągać do 

także swoiich diwu mężów. Jesz
ch. Nre uml,aJaby wca.ile bez nicµ 

W jej wspomni•eniiach rówruileż sz.fil ra
zem: praw~e zawsze, jakby naumyślnie, 
;alko naturalne przeciwiieństwa. 

- Stta1"di n'.gdyby niie Ziezwokt, abym 
poszła do tieatru, ·zbyt wydlek>óltowaina. 
Morgantin'i przedl\ViWJe: htbi~ to: i i:ebym 
siię e!>eg-ancko uhra!ła, abym mi1afa P'!iękną 
bij1ż11terję, bym byt.a najr)i1ęknii1ejsz.a ze 
wszystki:ch. Z Sua!fcll:m wraica·liśmy czę
sto do domu przed ostaiiruiiln aktem. Z 
M-organt~n:m, Mości'!... ną,espo56b byto za
ł~ończyć w!1ecz.oru: po teaitrze kolacja, 
~zampa'Il. 

Do swej przyjadólki-rówkśniliczki~ mlę 
dzy jedną filfżamko. herbaty a dJrugą: 

- Czy pamiętasz, jak Suardli prze
ziębnł się wtedy w wfll! f aggeto? ... Ileż 
~o czasu trwa.to. zamim znowu st.runął na 
nogach.„ 

Nagle w btyskawf1cznej asocja<'ji myśli: 
- Morgamtini n;ne m1i1ał n~1gdy nawet bó

lu dol\vy: aż do dnL<t. gdy umart na apo
pleksję, jak to się zdarza u ludzi zbyt 
silnych. 

JeśH pmiato: 
- Morganti1ni· gubiq mi wszystlde pa

msole: w kaw~iami, w bilurze, w powozi!1e: 
gdy pogoda bvh deszcz.owa, kupow.aił so
b:e co tydz!icń irnny pa!fasol. 

Jeśli trzeba było wbqć gwóidź w 
~C'~anę: 

- Tu przvdałby się Suarr-dir!... Gwoźdz-i, 
które on wb:'ł, nawet trzęsnełl'ile ziemi nic 
modo poruszyć z miiejsca. 

\Vnuki. przyjaciele, przyjadó1k1, ma
iac pełne uszy tych nazwi.sk, uważali io 
za rz.ecz tak naturalm~. iż n.ie pokrcślali 
jej nawet najdyskrctn!i·ejszym uśmi1esz
Mem. 

Służąca w n:•cokreślonym wi1eku, która 
w utrzymvwan:e mies1kan~a w porządku 
kla<lita pohożri.ą gorliwość kleryka, stuż~
ce1?;0 do mszy. okurz~fa każdego ranlu 
lekkim, w'.·elobanrnym pióropuszem bez
str«mn~e twarz '. kotnrr1erz dwu panÓ\\I'. 
Jeśli jej s1ę zdarzvło po.Une wazon, alho 
opuścić na z!em!ę cenny, stary talerz (ale 
to przvtraftalo się rzadko) pani wołała: 

- I<t<> wie, coby powiedlz.iaił M,org~· 

dornf.lli najbJ!.ższy pio:siteirunek poNcji• pow1a
tt1\viej. 

Przeorowadz·onie dochod!zer.dle poNcyj
ne nń1e przyczvniło sJię do ujęcia sprawców 
morderstwa. ~ledztwo trwa. 

Uroczystość strażacka 
w Sieradzu. 

W niedzielę dnia 20 b. m. odbyto się 
w Sieradzu uroczyste poświęcenie nowo
wzniesionej remizy strażackiej. W uro · 
czystości wzięli udział przedstawiciele 
miejscowych władz państwowych i samo 
rządowvch i delegacie okoliczrrych stra
ży. Jednocześnie odbvfa się uroczystość 
udekorowania naczelnika straiv og-nio
wej ochotnicze.i w Sieradzu, p. Kazimie
rza Pruskieg-o złotym medalem zasług-i za 
40-letnią ofiarną pracę na polu pożarnic·· 
twa. Dekoracji dokonał prezes woje
wódzkiego ?:wiązktt straży nożarnych, p. 
Kazimierz Mniewski. (r) 

URZAD POCZTOWY DLA MIESZKAŃ· 
. CÓW BAŁUT • 

Dyrekcja Poczń: i Teliegiraifów zgadza 
się z projektem dyrekrora Głównego U
rzędu Poczi1owego w Łoicllzli otworzenia 
specjalnego urzędu pocztow!O - ilJelegTafi
cznego w pólnocnej d:ZJiletn1:1cy niaisz.ego mua 
sta w okol'cy Bałuckiego Rytrl!lru. Na pirze
szkodzi,e uruchom'.ie:m.'lu u.rzędlu sto1i brak 
odpow~dniego Ioka.:'i!. W SP'fawaie tej dy
rektor J)Oczty tódlzkihej mmileirza zwrócić 
s'.ę z apelem do wtia.śoibrelli domów, by 
składam ofertv z zaofJrurowaruem lokalu, 
który wi1rtien posi'.iadać od 100 do 150 mtr. 
kw. powi,erzchruk fr) 

·tinli: przedeż on kocha•ł swoje ma:jo~ilk!, 
j~k żrenicę oczu!... 

Gdv dostysza·ła, że tamta chodZ'i nueco 
oci'Qżałym krokilem (nogi zaiczyna1ty jej 
puchnać): 

-· Ci'cho, ciicho, RO'zailj.o!... Podłoga 
się trzęs:·c ! ... Suanlii dostałby febry, gdy
bv mus!iat stuchać tak!1ego kroku, ja:k twój 
w koiry tarzn. 

Jednakże z Roza!j<J, żyta w w1elki1ej 
z[odzi,e i zażyfośoi: w:ileczory spędlza:ty 
1!a po~aw~dce i na robótce p-rzy świ1etle 
iampy ! wsp~1mnd1eń. 

\Vfaśnie w ieden z taikkh wlie-czoirów, 
!-!CTV przeb!1era.fa naszyjin.iQ( wspomnilef1. 
pa1ni n!,eś,\11ladom!ie uczynii-ta porówna.niic 
może groteskowe, a może wz.nn1os?e. M.ó
'vi!lf a o swvm synku: o jediynym, który 
uma1·ł w dZ!!lecińsiwi1e. 

- Chodz!Hśmy z Suairdlim c-0 nllied'Z~e
!a na cmenta1rz. Doko1ta mog!ty był 
ogródek cały z bi1alyich róż. Suairdli Jubif 
tvlko białe róże. Potem przyszedł Mor
~ia1nti1ni, który niie zgadza.ił' się oo inne 
kwiaty, jak i:;oźdlzllki i chryzarntemy. 
Lubilt tvlko te kw1iiarty. 

Gdybv Rozalja po9i•adlał·a fa!J11ta:zję, 
przedstaw;taby s•obi•e w tej chwiihl os·o
hliiwą scenę: dwa i mężczyźinli„ nJi1emchomi 
prned ·grobem chłopca: jcdlen z bilałemi 
różami, drug-i z g>oźd'Z~lkami i chryzante
mami a matka nośrodku. 

Ale Rozalia· nile p-os::adi:.i.l;i. fantazji 
Pani zachC\rowala na okrutną chorobę: 

mdzaj rrar.l:!"reny. o~rpi.e11ir.ł, co niszcząc 
.iej życ:.e. szpeciły ją i p0111i żatv; ałc Jubn 
bvty dtugc•trwatc i b<'z.erne. łliile zdotaty 
zniweczyć ;ej cierpliwości i pog-ody. Bi•e
dne jej C.:ato, niegdyś jędrne. piękne i 
kochane. <;taro s'i; w ręka,ch lekarzy i Ro
zalj! jenv jedną raną. Wi1edziufa, iiż tyle 
c;crp:cć. to znaczy umrzeć; ale nic spyta
ia s:ę ni~dy dla~zcgo na kon:<;cz.no5ci 
~'micrc: w!nn:v jeszcze zacin,żyć katusze 
11nicestw'.cn!a f:zyczncgo. 

llśmicclrnła się. 
\V g-o<lz!nach odpoczynku od bólów, z 

pod jej palców, które wydawały się tenz 
niby cieukiie śwrece wysuwaly się jeszcze 

Kiermasz Cz'1rwon'1go 
Krzyża Młodzieży. 

Dn. 7 i S ~rudnila. Cz.erwlQny Krzyż Mto 
·dz.i-eżv urządza w sali fil1harmonji Kiier
masz- na rzecz kolooiitl le-tmtlich. Będzie to1 

pierwszy k'.·ermasz~ z.org'.illiizowany ~a) 
w'.elką skalę. na ktorym m1elylko będ'Zii:e , 
można poczynić wszelkile zakupy przed-· 
świąteczne po bardro ruiskilch cenach, ale , 
bcdzie można równiież mile spędlzić l<lilka 
godz1n przy dźwiękach ni•emNknącej mu
zvki w cukierni ldermaszowcj. Nabyć b~
dzi•e można resztkli. materjaly na metry„ 
fartuchy, chusteczki>, bluzy sportcwe, za
bawk!, ksiażki, papeterj.e, rob6tki~ zabaw
k: na cl10:1nkę. pi1ernilld, cukueirk&, wszelk:c 
szczotk'! i t. p. 

Odwiedzający będą md~Ii urozmakony1 
pobvt atrakcjami jak: chóry, popi•sy tarn:
czne, żywe obraizy, muzyka, !rnruzela, chv 
fr.ka, kota szczęści1a i t. d. i t. d. . 

Przvgotowania dlO k'.1:::rmasrn w ca.kJ 
pctnL Szkoty szykują piękne kii.oski, a Cz1:r 
wony Krzyż przygotowi1je fartuchy, blu
zy i t. p. 

UJĘCIE DEFRAUDANTA. 
Przed tvgodin1Lem towarzystwo sprze· 

·caży wę~la. posiadając~ s\ve. składy przx 
uli-cv Przeia-zd 62, zawmdom:fo pohcię. 1z 
'eden z pracowników tej firmy ni·e.iaki Hu
~on Dens. zam:eszka~y pr_zy ulicy Wod~:-j 
nr. 15, zdefraudował pmwernone mn 8 .y
sięcv złotych ! zbiie~t w niiewiadornym 
k!erunku. ,

1 PoEcja n~e mogfa naJłtafi'ć na jego <s :a-
. l 
c1y. . . . 

Dopiero wczoraj, gdy dow:lcdz!2:110 ~ę, 
i:e ,vróc!ł do swego mi·c$z.l;a\11na przy ubcy 
\Vod>nej, po'1icj~ ni.da g?. pens. ~l;z~·zn~t 
~ię do sprzen~e"werzema .1 t\.v1eraz1.t1 ze 
i-a.d:t ofi"airą szulerów karcuanycb, ktorzy. 
wc1ą~nęE P:O w grę. . . . t'b' 

Defraudanta osadzono w. wręzuenm. 

Rada Związku 

Puemy~łowtów rer~minnnb 
w Warszawie, 

niniejszym zwraca się do 
niezrzeszonych cegielni -
aby w• wła1nrm lntuul• .nchciały zarele
strować aię w Z wląsku (W aruawa ul. Lud
na 9-a m. 1, tel. 287-00) oraz mkomunł~ować 
dan• nast,pujące : ilość l rodaał p1u6w 
cz:ynnvch w r. b., produkcja 19:Z6 r. l 1:27 r. 
odd:delnie oras przewidywana na. 19. 8 r. 
prry całkowitym urachomlenitt ce~1eln1. 

koconk\ i i1nne robótki. A z jej ust spły.
wa•lv dobre słowa: . 

- Gdyby oni byli tutaj!... Być mo.ż8, 
że Suardi pielęgnowałby miię lep~ej, z 
wi1ększą ci·erpbwośdą: on był urodzonym 
piielęgniarzem. Grałoby sie też w dam(;, 
'N domino, g-dy m~m si;ę cokolw!1ck lcp21;..1. 
Aie Morganti·nL b!:cdaczck. z tem swe111 
w~elki1::!m. wrażliwcm sercem!... Nie mógl
by widvi!eć m!ę ta:ką. 

Gdy pan~ przestała o1erpieć ~ w czar
nej jedwabnej sukni, z śnileżnobilatą koron
ką przy szy! : rękach, zosta:ta złożona n·t 
spoczynek osta:tmej nocy na łóż.ku, PO· 
krybem kw!iatami - czuwali nad na-ą w 
towairzystw!·e Raz.alii i jak.i•ejś bladoli!.c i.'J 
krewnej o wygl:.\dzie wlrnrnn'.ICy - jej 
dwaj mężowie. 

Portjery z czerwonego aks.amiltu zo
sta1fy rozstm!ęte i w oibwartej adkowue w;· 
dniDalo n'i:eruchome oi•afo, złożone na tóżku, 
pośród czterech za:palonych kaindelabrów. 
Nneruchomość śmierci; catk~em cdmiienrw 
ad niileruchomości snu. MiJczenriie też było 
:irme. . 

Ze ściiany nawprcst aJkiowy "dwaj m(; ·· 
i,ow'iie przyglądla:li się swej małżonce. \\" 
mlllczącej harmor.ji, z tern samem cilchem 
zdumieni1em czeka.Iii poranku. \Vidzfflel!, 
jaik przez okna wsączył sli:ę ś°\\'iilf: i jak b)a
dcm i n~lepcwnem uczyn1iQ śwDado śwrl:c 
woslmwych: widzid, j'a.k dlo pokoju za.l
rzało stolice, a ze slol1cem weszta ! 

trumna: w!;dziel'. jak zwt·okJi z.nóknęty w 
trnmni·e i zostały wyn!1esii1one z pokoju. 

Dom pozosta,t pus.ty. 
Na ~c·i1amle nawprost a1lkoiwy, ml'oda 

pani cLekoitowan.a, jasno;v.rłosa, z kunszto
"·'ną fryzurą w loka.eh, z mi111a pełną go
dr.ości ·i szczęścia, nne przestawała slt; 
uśmi·echać. 

Po obu jej stron:a:ch, w zupeł1ncm prze
!;wiadczen!1u swych praw, zgoła nile za
n:·epokojeni obopólną obecnością, brnta
Jąc ze sobą przesz:tość, teraźnftejs·z.ość : 
przyszłość - Suairdi i Morganti•ni. 

--.... :.Ciel----
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Co dzlł usłyszymy z gło· 
śnicy radJo-aparatu? 

Zwyżka cen· węgla nie jest spodziewana. 

Progra111 waNZaws!clej atacjl 
nadawczej. 

Zapotrzabowanie bqdzia pokryte. 

Wtorek, 22-go listopada. 

Warszawa. 1111 m. - 12.00 Sygnał czasu i 
komunikaty; 15.00 Komunikaty; 16.00 Przegląd Pe' 
Wtyki międizynarod01WeJ za m. paźdz~ern!k wyglos! 
dr. Jan Orzymata-Ora.borwdeclci; 16.25 Nad pro· 
gram i komun•ikaty; 16.40 Pitka owalna w Polsce, 
wygłosi p. Tad. Cltra•wwlak!i; 17.05 Ro:zmaj,tości; 
17.20 Transmisja z Krakowa. Odczyt p. t. „CejlO!ll. 
kra! pereł i rubinów" wygłosi prof. Michał Sie
dlecki; 17.45 Koncert kameralny. Wykonawcy: 
Zofia Ossendowska (skrz.), Jadwiga Zalewska 
(fort.), Zygmunt Mossoc:zy (śpiew) i Helena Za· 
lewska (akomp.) ; 19.00 Komunikaty; 19.15 Noto
wania giełdy zbożowej krakowskiej; 20.30 Tra;ns
mis.ja Opery Poz.n.a1isk!iel. O;pera komi~a w 3-ch 
aktach •• Sprzeda.ina narzeczoota" Fryderyka Sme· 
tany; 22.00 Komuniikaty; 22.30 TransmiS!ia muzyk! 
tainecz.nei. 

I W zwią.z:ku z rozpoozęciem si~ o
kresu zimowego i wzrostem za~ebo
walJliiia na materjaly opałowe, zw:róciiliśmy 
c;.iię do filrmy „Ł. J. Borkowski" z prośbą o 
wypowiedzenie swego poglądu P.a temat 
ksz~ltowarua się ce111 węgla. 

Otóż według przeW'ildywań wspomn1i-a
nej ~irrmy niie nalezy spodziewać si'ę 7JWY
żkr cen węgla. a to z tego względu, M; po 
p.ierwsze lropal'l11i1e dysponują olbrzym!m 
maiterjalem już wydobytym i oo zwałach 
leżącym. co gw3Jl'amtuje pelne za~polroje
n!ie zapotrz.eboW1a1ITi'a krajowego, a pOIWtó
re eksport węgla mgrarucę jest siJln1iJe o
gra1nilc:wnv konkurencją angielską. 

Poza tern rząd odpowiledrni nacrllsk wy
wilera na utrzyma.1111i1e cen węgla na dlotych 
czasowym 1>0zi1omile. 

Lekka zwyżka cen węgla w drobnych 
~klta:dach i w sprzedaży ctietailicz111ej da s.lę 
wyMumaczyć podJwyżką kos1ZJtów zwóz.k! , 
co jest stalym objawem w pherwszych 
druiach mrozu. 

Obowiąz.uiący cenmK: praedstawta. sie 
następująco: 

Gruby, kostka I i II, orzech I a - we-
ksle zł. 5.10 
gotówka „ 4.75 

Orzech I a " 4. 70 
„ II " 4.30 

Grosziek 3 75 „ .. 
'I.rysik 3 fi"' „ . ·" 
Drobny J „ 3.75 

„ lI " 3.45 
M?ał „ 2.40. 

Za gotówkę rabat 3 proc. 
Ceny te obowiią.zrują f!lrmy, niaieżące eto 

„PorozumDen'3a Składów Górnoślaski1cli 
Koncernów i Kopalń Dąbrowiec-kdtch", do 
którego na1eżą :11!1rmy: „Progiress", „Kon
sorcjum", „L. J. Borkows1kli1'1, „Węgloblo.k' 
i „Gotawe". Jediynik:: dla węgla z koncernu 
„Uniita-s" oraz dfa towairzySltwa „Creladź" 
które także na·lezą do „Porozumiroia" u
stailono n!iżme ceny ze sp.ecjta!lnych powo
dl6w gatu.'P.!kowy<:h węgla. 

RAD JO . ·~ '~· .. ·~· 't'''" .„ .... ~ ' . ' ~ 

Inż. J. REICHER I S-ka 
Piotrkowska 14Z. Teł. 15 57. 

Łódź, 

Żądajcie naszego katalogu 
I nowego cennika! 

Zebrania kontrolne rezer
wistów. 

Biuro 'V' ojskowo - PoHcyjne .M.agi1stra
tu m. Łodzi podaje do wiadomości, że w 
środę, dnia 23 b. m. winni stawić się do 
zebrań kontrolnych następujący szerego
wi rezerwy pos·po1irtego ruszenifu. z broo1q 
(kat. A, C i C jeden) roczników 1892 i 
!901. 

Z przynależnych do P. K. U. Łódź-M1a 
sto I (komisarjat:v policji państwowej: IT, 
III, V, VIII, IX i XI): rocznik 1892-w lo
ka-lu przv ul. Konstantvnowski~; nr. 62 
(koszary 31 p. p.): roczńik 1901 o" nazwi
skach na literę W - w lokalu przy ul. 
,LesZ!Jlo nr. 7/9 (koszairv 28 p. p.). 

Z przynależnych do P. K. TJ. Łódź -
miasto II: rocznik 1892 - w lokalu przy 
uli1cy Konstantynowski.ej nr. 81 (koszan· 
'4 Dyonu SanDt·aimego): roczinifk 1901, za
m~eszkaH na terenfo Komi!sarjatu XIV o 
nazwiskach na litery R do ż - w Jokaln 
przy ul. Le~no nr. 7/9 (koszary 28 p. p.). 

Zebrania kontrołne zaczynają się o g. 
!> rnno. 

Rezerw11ści witnn1 si-ę stawić punktual
nie z książeczką W'()ljskową, kairtą mobil!
zacyjną i ilrmemi posiiadaonem.i dokumen
tami wojskowemi. 

ROLA RADJA W ROZWOJU SZKOLNI
CTW A. 

Kuratorjum okręgu s.zilrolnego łózldego 
citrzymał·o okólnik z Milni&terstwa Ośwlia
'tv wska'Zujący na rolę radńia w rozwoju 
szkolnictwa. Miln~1Steirstw10 Ośwnia~y pole
"ca sluchainffie specjalnych wykładów ped.a
gog'Ilcznych wyg"taszanych przez ra<ljo 
\vairs.zawskile dla niaJttczycilelis;twa. , (b) 

PROCES KOMUNISTYCZNY W ŁODZI. 
Na dz~eń 29 grudn;a b. r. wyznaczona 

została w Sądzie OkTęgowym w Łndz.i 
rozprawa prz.ecilwko k:tlmnastu przvwód
com komunistycznym, ktMz.y roŻ.wi1ald 
swą a1kcję wywrotow~ na terenie c.ałego 
województwa tódizk'iego. Akt oskarżcnila 
zawtera kiikad!z!esiąt stron pisma ma:szy-
1wwego. (e) 

„ 
Spisy poborowych. 

Biuro wojskowo - po1ilcyjne MagtiSlttra
tu m. Łodzi podaje do wiadomości, ze w 
środę, dnia 23 b. m., winni stawić się do 
spi;su poboirowych mężczyźrlJll, nrodz.erui w 
roku 1907, a zami1eszka11 staile lub czaso
wo w f,odzi w obrębile III KomilSairjatu 
PoHcji Państwowej, o nazwilskaich na E
tery T do ż. 

SpPs odbywa siię w lokalu Biura \\10.j
skowo - Policyjnego przy ul. Traugutta 
!IT. 10 w godzinach od 8 do 15 rair.o. 

Osoby, uchylające s1•ę od oborwiązku 
os·obistego zgłoszeni1a siię do spdisów oraz 
osoby. zg!aszaijące się z przyczyn n'!1eu
~vrawiie~llw!·onych po termiiniie, ulegną w 
drodze admtn.i!Straicyjnie! ka;rze grzywny 
do 500 zl. lub areszitu do 6 tygodni., albo o
im ·tym karom łą.cz.nre. 

Konkurs 
11a najpi~kniejszą wystawę 

sklepową w ł.odzi. 

Ładne i gustowne wYStawY sklepowe 
przyczyniają się do podniesienia estetycz 
nego wyglądu miasta. To też w calym 
szeregn miast polskich jak np. w Katowi
cach, Poznaniu - każdego roku w sezo
nie gwiazdkowym urzadzane są konkur
sy wystaw. Za najpiękniejszą wystaw~ 
jury powołane ze sfer kupieckich i muni
cypalnych wyznacza cenne na11;rody. 

Łódź pod względem estetyki wystaw 
sklepowych pozostawia niestety wiele do 
życzenia. Właściciele sklepów . niezbyt 
dbali o to, by witryna nęciła oko przecho 
dnia. przysparzając w ten sposób sklepo
wi klientów. 

Z inicjatywą w kierunku pięknego ' u
rządzenia wystaw w mieście naszem wy 
stąpilo Stowarzvszenie Kupców m. Łodzi 
przy ul. Piotrkowskiej 73. wyłaniając 
pierwszy konkurs na najładniej urządzo
na wystawę gwiazdkową. Specjalna ko· 
misja z ~rona kupców-detalistów oraz 
przemysłowców przvstapiła juz do opra
cowyWania warunków konkursu. W kon 
kursie tym moga wziąć udzial wszyscy 
wlaściciele sklepów o frontowYch oknach 
wYStawowych. 

Najładniejsze wystawy poszczegól 
nych branż zostaną nagrodzone przez 
specjalne jury. 

ZE STOWARZYSZENIA POLSKl~H 
KUPCÓW I PRZEMYSŁOWCÓW CHRZ 

WIJ. +ee i 

Firma „Kelly's Di\rectoiry of Meirchants 
Mainufacturers et Shiippers of the World" 
--· Loodyn. nadesłat!a dlo miejscowego B!u 

I 
ra Oi1eldy P'.1en!1ężniej splis tódlzk11Ch fjlrm, u

Kl tłO Dom Ludowy mlieszcz,onych d!otychczas w księdze ad!re-
ul. Prze.iazd 34. sowej - dto spra;wdiztenJi1a, skorygowania 

I 

--:ma----------1 i uzupełni1eniila. Dziś! Dziś! Zairząd Stowairzyszenm, poiwffiadamia 
Przepiękny fłlm egzotyczny za na.szem pośredruictwem, s\vych czton-

p. t. I ków i pros!·, aby w godzii.nach biurowych, 

Czarny Rai• n to jest od 9 rano dJo 3 po południu, z·ochcLe-
n . l'. spraw<llz.i1ć osobi!ściie w B~urze Giełdy 

W rolach głównych czarująca P'.1eniężnej 1>rzy uL'.lcy Pitotrkowsldlej 96 czy 
Magde Bellamu są ilch adTesy, a w razń•e braku pomieści1fti 

"' je. co oczywi:ście lezy w ich własnym in-
1 Edmund Lowe. · tc:res11e. 

Ceny miejsc: W dnie powsz:ednie na 
wsz:ystkie seansy, za~ w sobotę, niedzielę 
i święta od godz. 2 do 3 po południu 

l m. 75 gr. Il m. 40 gr. III m. 30 ~r. 

W soboty, niedziele i święta od godz. 3 
po poł. Im. 90 l!r. II m. 50 ~r. lIJ m. t1r.40 

Adresami zaiitnteresowane są przede
ws.zystki1em domy handilowe, prowadzące 
burt 01ra:z wszelkii przemysł. 

Ogtoszein!a "" ks•Ięd2e adresowej są po~ 
~iieszc~e bezpłatnie. 

Choroby zakaźne w Łodzi. 
W ciągu ubiegłego tygodnia t. j. od 

13 do 19 listopada r. b. włącznie do Wv
dzialu Zdrowotności Publicznej (Oddział 
Sanitarny) zgłoszono następujące wypad
ki chorób zakaźnych na terenie m. Łodzi: 
dur brzuszny 13 wypad. (w·ub. tyg. 17) 
płonica 23 „ ( „ " „ 19) 
błonica 19 „ ( „ „ „ 20) 
drętw. karku 1 „ ( „ „ „ _) 
odra '21 „ ( „ „ „ 9) 
róża 2 " ( „ „ „ -) 
krztusiec 23 „ ( „ „ „ 6) 
gor. połogowa - „ ( „ „ „ 3) 

Ogółem 102 . " ( " " " 74) 

OKRADANIE DZIATWY SZKOLNEJ. 

Dosz.f.o do wf!a.dlomośoi wtaic:tz polJilcyj
nych, ż·e w Łodzi giraisu}e nliiezmiain.a kobi1e
ta, k:tórej specjalnośCiią j,esrf: oklrad!amlile dlzia 
twv uczęszczającej d!o szkół powszech
nych. Kobieta ta z.aitrzymiu}e dizriecko Wra.
cajace ze szko'lv i wręc:m. mu Hst, prosząc 
o odn:-esiieni1c go na trz.ooile lub czwarte 
p;ętro jakI·egokolwtilek dlamu, przyczem o
fi:airuje mu za fatygę 50 groszy. Jedlnoc:ześ 
!'Li.e proponuje dtz11eclrn. by ~o jej do po
trzyman,;ia kshri'ki lub palto rziekomo w 
tym cell!. by ni1e męczyli() się zbvlmuo przy 
wchod.zeniru na sichcxLy. DZliiecko zgadza 
~ę oc.z~śc1e na piropmycję „c:OObrej par
ni", a wówczas ta ulaitniia Sii'ę wrarz z k~iąż 
kami i gairderob3,. Dotychcms ofu"!airą wy
rafi1nowanej złodzitejki padlro 7-ro dzi:ecL 
Pot!cja, która wdlrożSla d1ochodzenlite w 
celu ujęcia jej ostrzegła j•edlnocześnJile kile
rown?ków szkół powszechnych i rodzi
ców, by ze swej strony ositirzegH przed nią 
dziiatwę. fr) 

NOCNE DYŻURY APTEK. 

Dz!iś dyi.uruj~' apteki: N. Epsztajna "(ul. 
Piotrkowska 225). M. Baaiosz.cw•slulego 
(Piotrko'Wska 95), M. Roz.enbluma (Ce~'lel 
1in1a1na 12). Gorfei1na (Wschodlni1a 54). J. Ko-
prowski.ego (Nowomi1ejskia 15). (b) 

Komunikaty. 
w iJniitu 'dziisiejszvm o g-od.z.inJ~ 8 wnie

crorem w lokalu Związku Zawodowego 
łfandlowców P0.Jskich (Piotrkowska 108) 
odcP,d'z!·e c:;i•ę konfere.:ic,ia zwołana przez 
Ratl'ę Okręgowa w sprawi1;! pod.ziału tcry
tmjalnego ubezp!•ec7,eniia emerytalnęgo 
prac.ownilk6w UntV'Sl )Wych. 

Zaiim'eiresowatH:; orgairu~1:r.acre, które nie 
otrzvma1?y zapirosz 1~il. pros:..011e są o P.rzy
sla!ilie swotlłCh di;!cg-atów. 

„DESZCZ Róż„ W WARSZA\\'IE. 

Przep·i:ęknv obraz o:;.;iuty na t!c łask 
~w. Teresy, kt.'>?·v od prz.esL.to m!esi41~a 
wśród n'.cstąbną.:~1~j frekwencj·; jest Oi;!ł~t
d.any i podii•:; "~H!V \\' Małej Sali k lna C:J
łr.ssenm w n.Icd11cl·:, 20 b. rn. 7·. ici r)1? z. e
kra:iu, aby d~ć moin:1ść 11okaza11:a si~ na 
1 r•J'.vincr. 

Komitet Cr ~wny .~. k~·. Ka~ :)E~k~iCj w 
\Varszaw:.e, który zabi.ega usifoie o stale 
z.a5,•1lan1li1e e:kranów polskiich obrazami reH
g 1tlnemL ukaże ni!eziadfogo dla.ls©e p.iiękne 
obrazy, 

Instytucje ~ os.oby interesujące sii'ę ifie
mr sp.rawami prosimy o zwrócmlie sli:ę do 
J(Qlrn.Hetn Główne~~o w Wa:rszawd:e, Mio
dowa 17 m. 12. tel. 264-46. 

1EA TR MIEJSKI. 

'orane~ t1wet1 
(Występ Zespołu Miecz. 

Poranek Żywego Słowa, 
w niedzi~lę w Teatrz~ Miejs' 
nym popisem pracy i pom 
spotu, kultywującego - Pad 
kierownictwem znanego artntt 
kiewicza - najistotniejsze ~ 
tycznej dykcji i scenicznego 

Objektem inscenizacyjny 
Zespołu są ballady Mickie · 
śni ludowe, ilustrowane eh~ 
cją, chóralnym śpiewem i 
ezji i tradycjach ludowYch,"' 
skarby motywów najwięksi, 
mantyk, leżą istne złote żyly 
nych zasobów, domagający(\ 
ożywienia i uplastycznienia 1 
nym ruchu i akcji. Zrywając1 
inscenizacy.inym różnych ~ 
scenek, p. Szpakiewicz, do 
i reżyser, hołdownik „słowa 
go" i plastyki gestu, wYd 
i pieśni całą ich potencjonal11t 
ną zawartość, aby przetop~· 
w dynamikę scenicznych o 
ca tego rodzaju wyma~a os 
telności i znawstwa. albowł11 
skazić dziefo poety bądź tet 
je nadmiarem - teatru, t L 
i akustycznych efektów. A 
miast interpretacji słowa 
anostki czy też ludowej zbi 
libyśmy do czynienia z m 
aowolną kompozycją, w 
tach niejedna rzecz istotna 
nąć i utonać. Jakże często' 
się z podobnem zjawiskiem; 
pisarza scenicznego w s 
kach zbvt .. pomysłowego" 
się niepodohnv - sam oo 

Trzeba jecl11ak oddać 
ly Placówce Żvwego Sto 
wszystkiem jej kierownik 
jące niebezpieczeństwa 
umiano szc7-eśliwie ominać 
biono nrawdv pierwotnych 
etyckirh w po!!oni za w 
tern. To. co widzieliśmy 
dzielnym jest naogół pię 
interesu;ące · bez zastrzeż 
pracowane i wystudiowa 
przedsięwzięciu pietyzme 
dobrej :rN'>7Vcii soliści zes 
nowane o świeżych ~łasa 
zyjna reżyseria, którei d 
kę znać nietylko w pełny 
scenach zbiorowvch. le 
każdym geście i każdej p 
lu, wyczucie muzyki i 
wanych utworów, - oto 
potrzeba, aby dzielnej Gr 
kiewicza przyznać można 
artystyczne zalety. Sym 
ta i brak wszelkiej afekt 
wątpliwie owocem zmudnt! 
cy kierownika, ootęgują k 
nie, z występu Zespołu o 
ba tez podkreślić dobry 
skromnych ale estetyczn 
stanowiących niezbędne 
cji. Szkoda tylko, że nie 
'dostatecznie zharmonizo 
zowanym tekstem (np. w 
murowanej piwnicy" i ., 
ko!"). Nie jest to iednak 
i oczyWiście w odpowied 
bez trudu może być 11sti 

Imnrezie p. Szpakiewl 
się przyznać bardzo poi; 
wychowawczo-artystvcz 
jakim kierunku. Po pier 
inscenizacją utworów p 
wia doskonaf e stud)um dl 
ki dramatycznei. wiodą I 
kłębka" jej tajników, uczą 
gę słowa i pos~ugiwać 
wszystkiemi środkami a 
sji (zwłaszcza zaniedb 
częściej dykcja znaiduie 
sce i uwzględnienie). Po 
korzyść z występów Pl 
Słowa może i powinna o 
ca w kontakt z literat 
dzież szkolna, dla której 
poetyckiego utworu, ni 
przyćmiony w czytaniu, r 
stracji scenicznej pełnią 
Uważałbym też za spra 
realizacji , by zespół p. S 
dzil szereg występów s 
dzieży szkolnej naszego 
mach specjalnie opraco 
jcdycznie zmienianych. 

Z utworów w niedzielt 
które znalazły najgoręts 
widowni, wymienię: „ 
ską", „Lilje", „Prząśnic 
ora~ "Dziada i babę"„ 



.,.KUR.JER lóDZKI„. - Wtorek. 22 1istopaaa 1927 rot<u. , . 

• 

HENRY·K MAJEW·SKI 
· W dniu 21 listopada r. b. o gadz. 6 po pał. po długich i ciężkich cier

pieniach zasnął w Bogu, przeżywszy lat 45. 
Wyprowadzenie drogich nam· zwłok z demu żałoby przy ul. 6-go 

Sierpnia 49 nastąpi dnia 24 listopada o godz. 2 po poi. na !!lła11ły cmen• 
tarz katolicki,.o czem zawiadamiają przyjaciół i kolegów zrózpacz!Jna 

żona, srn, córka i rodzina. 
Nabożeństwo żałobne odb~dsle •ł~ w piątek, dn. 25 li.topada r. b. o g. 10 rano w kościele Matki Bor;kłej lwycl~•kłeJ 

rebrnym ekranie. -
emia Obiecana". 
poce gdy Łódź nebierala oddechu 
szlych swych przeznaczeń, gdy 
zemysfu rozprężał się, rósł, pęcz
dnia na dzień rozrastał się, gdy 

cale ulice powstawały na miejscu 
i wYkrotów leśnych - jednym sto 
zydzieści lat temu do bfyskawicz
stającego miasta, zwabione na
twych i obfitych zarobków imi
rzesze ludzkie z najodleglej-

akątków kraju, z Rosji i z Nic·· 
e rzesze niczem z sobą nie spojo-
· ące do zbogacenia się, do popra
obie bytu, lub wreszcie do zdo-
awałka powszedniego chleba. 
wiały niesłychanie ciekawY ma
bserwacyjny dla pisarza i arty-

• ~sz twórczy Wł. St. Reymonta 
orzu ludzkich namiętności, w nie 

0 
Yl11 bogactwie typów w ostro 
iącym się kalejdoskopie konflik

- arć, znalazł temat do wielkieg-o 
ickiego, które najlepiej i najoe!

a łębiej syntetyzuje Łódź, tę „Zie
caną" z przed półwiecza. 
zeczy wieczne, rzeczy nieprze

które charakteryzują zarÓWili.' 
wielkich zbiorowisk ludzkich 

a zczególnych jednostek. pozostały 
e ści Reymonta aktualne do dnia 
0 go i są najlepszą wYkładnią za

Łodzi wspólczesnej jak i Łodzi 
j. 

e niespożytej pracy, warkot ma-
6rczych. oblicza ludzi produkują
czy realne, cała barwna i różno-

, rja ludzi specjalnego typu, ludzi 
dzi zarówno .z szerokich warstw 
·czych, jak i ze szczytów aryWi
onkwistadorów przemyslowYch, 
ko to znalazł o w genjalnem pisa 
cę nieporównanego. 
eść tedy Reymonta, pulsu.iąca żv 
której przewalają się wartkie prą 
dów mas, starć i konfliktów oso-
w małych kółeczkach i środowi
·prost prosiła się o zfilmowanie. 
!to dokonał zespól najwybitniej
rstów scen stołecznvch z Ludwi 

skim. Kazimierzem iunoszą-Ste
Jadwiita Smosarską, Stanisła
zczyńskim i innymi, pod wodzą 

onych i pełnych inwencji reali
wytwórni Sfinks. 
ba' przyznać, że sukces został tu 
' w całej pełni zarówno mae-
cieniowanie poszczególnych fi
rodzajowych, ujęcie życia na 

. brycznych, odtworzenie ulicy 
1 t. d. czyni z obrązu „Ziemia 0-
rewelację artystyczną pod każ
lędem skończoną. 
ten przynosi zaszczyt zarówno 
.i reżyserom, jak i wytwórni 
1 zasłu~je na wyświetlanie na 
Europy i Ameryki, gdyż śmiało 
alizować z obrazami o wszech

rozgłosie. 
ZYĆ należy, że zdjecia aokona-

na terenie Łodzi i .,Ziemia Obie
. z~ swemi walorami czysto arts-
1 Jest bAzwz~tędną propagandą 
lskiego Manchesteru. 
arszawie, gd.,,ie obraz ten był de 
any przy olbrzy111iem powodze
ał przyjęty entuzjastycznie ·
rwszy może ujrzano Łódź. taka 

W dniu 22-go listopada r. b. jako w drugą bolesną roci;nicę I 
śmierci męta mei!o 

,.tp. 
Józef a Leszczyńskiego 

odprawione zostanie nabożeństwo żałobne w kościele Świętego Krzyta 
o godzinie 9-ej rano, na które uprasza krewnych i znajomych 

ŻONA. 

,,·.t .:,-:. ; . --. . \. ".t<~. ~ . - - Teatr, Muzyka i Sztuka.-I 
TEATR MIEJSKI. 

,,Kredowe kat.o·• będzie grane dZllś 'IJ-0 ira:Z 25-ty 
(ceny polJ'Ularne). 

„Dziady" grame lbędą dziś o gOOz.iilliie 3 30 po 
polud:niu <Ila młodzieży szkolnej. Poro5tale bilety 
dziś oo 10 rano w kasie zama'W'iań po cenach od 
50 gr. _do 2 zł. 

,,Da;r J>Qrattrlca" z p. K. Lubieńską S p. W. Ziem
biństkiim granY. bę:d~e jutr<i, w środę, po cenaclt • 
popufamych. 

W czwartek wysitęipuje teatr z ipremjerą w~
nia~e~ air.cydzieta l·bsena ,.Peer GY'Dt" na tle mn
Z}'lki Bdwaroa Gr~ega. Premiera ta jest zara-zem 
uczczeniem wielkiego !p()e:ty skandyaiawskiego. 
g>dyż w roku bieżącym p:r.zypada setna roczn;-ca 
Jego urod.Zllin. 

Gigalntyczin3, rolę tyitu?ową kireu)e Jerzy Wo· 
Siloowskl. 

Próby, w którvch bierze udzii'a~ ca?y niemal ze 
spół a.rtystyc.zny oraz kilkUJdz;iesięciu ikomparsów 
prl()IWadzi reżyser K. Tatarkiewicz. 

Mafarn!ra teaitra~na \VYlkoń ·cza wsip.amał3, WY· 
stawę de'koracyjną weid.tug projelktów artysty • 
malarza K. ·Mackie.wlicza. ~ 

Bileity du.ż s.prz.etlaje kasa zamawiań. 

TEATR KAMERALNY 
Dzi§ o gooz. 9 wYSłąpi po rn,z ostatni w świet 

llej swe1 kreacji barona 'Viirza w „Azaisie" Kaai
mie·rz Jun.osza-Stępowski. Przedstawienie to dane 
bę.d1'ie :po cenruch zniŻO!llY<:h od 1 zł. d'O 5 zt 

W ipiaitek bieżącego .tygodnia ro:ZlPOCzy.na wY
sitępy g-01śdnne na scen-ie Te?.~ru Kameratne.gio zna
komity tra·gik p-0Iski Karol A<lwe.ntowkz w sztu
ce Savai1r'a na tle powieooi Lwa Totstioja p. t. 
„Kreut:zerowska Sonata". Reżyserię prowad2i p. 
A. Kwiatk<J1Wski. Bileity sprzedaje kas.a z.aanawiań. 

TEATR LIT.-ARTYSTYCZNY „OONO'". 
Dziś powtórzenie wcwra.iszej premjery rewji 

p-01itycznej „Sejm na grzybki" pióra J. Nela, W. 
Jastrzębca a Sz;ersze.n.la. Muzyka T. Sygiet:vrtsk'e
go i mnyicb. Kasa czyn111a od godz.iny 3 po pot. 

jaką ona jest, z całym jej bogactwem i 
szerokością iniciatYWy. 

Jak się dowiadujemy, władze central
ne wykazały specjalne zainteresowanie 
tym filmem i zamierzaja działać w tym 
kierunku, by „Ziemia Obiecana" poszła 
na ekranach zagranicznych, jako świetna 
propaganda wielkiego ośrodka przemy
słu polskiego, a zarazem i rodzimej wy· 
twórczości kinematograficznej. 

Wątpić nie należy że i władze samo
rządowe pójdą w myśl wytycznych 
władz centralnych, otoczą obraz ten spe . 
cjalną i zasłużoną opieką, stosując jaknaj
niższą skalę podatkową. tembardziej, że 
realizacja obrazu pochłonęła olbrzymie 

jak na nasze stosunki sumy. 
Spect. 

---:;·---

TEATR POPULARNY. 
Dziś w da·lszym oiągiu melooyjna operetka w 

~h aktaich „Gri-Gri". uroz;mako!lla efeh""townym; 
tańcami w wykonaniu pp. Desi<ler wd Icz.a. Re
żyserja Romama Urbańskieg.o. Ce.ny miei)sc od 50 
gr. do 2.50. Począiteik 'Prze<lstawied o god:z. 8.ZO 
wiecz.oo:em. 

TEATR REW Jl „RAJSKI PT AK". 
Dziś i 111-tro ostaitnie diwa pr:ze<lstawienia rew.ji 

„Ody dizdewaynl!d itlą spać". 

W .din.i'll 24 b. m. p.remjera rewjii „Jane się da 
to slę m-obi. Bocząiek o gcdz. 9.15 W'ieowrem. 

DZISIEJSZY KONCERT MARJI LABll\.. 
Dz!,ś przyjeżdża do Łodzi z.nakomita artystka 

oipery „La Scala" w Mediolanfo p. Mar,J.a Labi.a, 
która wystąpi na 7-ym koncercie mistr'llOIWskhn. 
Artystka ta !ączy ·w sobie kun:sz;t śpi·ewaiczy, 

iprzeiarwiający się zairówno w bogactwie maiteirjatu 
gfosowegio i jego ibairwie, jak i te·c:hnice. 

Wszys.tik<>, co śpiewa Laibia, urasta do rozmia· 
rrów prawdziwej kreacji. Dodaijmy do tego nie
~ty uJmu:iący wdzięk os<>histy, a otrzymamy 
~'Yll-wetkę Labji. Po.czątek kancer.tu o gotd:z. 8.30 
wiec:wrem. 

--:::--

GR A ND - KINO. 
„ONA MA COŚ .... " I „MIŁOŚĆ APASZKI". 

„Ona ma ooś •.• " - to istne arcydzieło kro· 
rochw1ilnej weso.tości, w 1ctórem śmieje się prze
pys:z:n~e skonstruowama fabuła, śmie.ją się niespo
dz;ia'lllki, śmieją k()nłrasty i koltl!J)Ji3<:acje. A przv
tem wszystko utrzymane jest śdśle w ramach 
komLmnu dosfojnego, te.go w najlepsz:Y1111 gatunku, 
który ni.gdy 'lllie mi7.a się do tandetnych lub pła
ski<:h konceptów, a natomiMt odz;nacza si.ę. kunsz
toiwnem rozmieszcze.nfom petard farsowych, pęka· 
jących z matema-tyczną ścisłością i n~ecących at
mosferę szczereij a beztr-0skiej wesołości. 

Kreacje Cla.ry Bow ł Antonia Moreno świaid
<:zą o dużej skali talell!tu tych urod:ziwYch arty
stów. 

„Mil.ość apaszki" prze!}(Jojcma jest jrukLmś Wem 
niczym a cudownym eliksirem życia f.ilmoweg-0, 
którego istoty ni:kit doktad!11ie określić nde zdoła, 

mimo, iż wyczuwa się go od p.ierwszed do ostat
niej S'Ceny widowjsika. Obraz ten stanowi nowe, 
walne zwycięstwo kinemaiograf.iii, h1iumfa1nie o
bejmującej wta<lztwo nad rozległą dziedz,i111ą sztu:k 
psychole>gicz.nyc.h. 

Zresztą - wiele można zrobić, gdy si~ rorz
por:ządza ta:kim zespołem artystycznym (z Bertą 
Crawford na czele), ja.k odtwórcy „Miłości aJl)asz 
ki". Pierwszora:ędnie o'hsadrone zostaty też wszy 
stkie role pazostate, tak, że ca!fość obrazu stoi 
na bardvo w~rsookirrn ~C'ziomie a.rtystyc.znyim. 

Steep. ··= w (CC.U4tZU M zw aaa 25 .U4UALAłlC!'4-iWWWW 
&@ 4WA2EWMA HYA §MM!·' 

Charlie tlarrington spędzał dni, miesią · 
ce i lata cate na motocykletce, podróżują.::; 
po różnych, mniej lub więcej egzotycz·i 
nych krajach. J eździt tak długo i tak na i 
miętnic, że aż pewnego dnia znudzilo muł 
się nietylko kotowanie, ale już n~wet i 
życie, wobec czego postanowił popełnić\ 
samobójstwo. Sposób znalazł niezwykle; 
oryginalny:. godny tak zapalonego spor
towca. \Vprowadzit bowiem motocy
kletkę do swojego pokoju, który .zamknął 
hermetycznie, poczem siadł na siodełko. 
puścił maszynę w ruch, otworzył tłumik 
i... zmarł, uduszony gazami! 

Działo się to niedawno w Ashburton. 
matem miasteczku angielskiem. 

---x·---

RUCH WYDAWNICZY. 
„Przegląd Gospodarczy". 

\Vyszedt z druku nr. 22 „PrzegląO.t. 
Gospodarczego" o treści następującej: 
Przegląd sytuacji - Henryk Tennen· 
baum; Komercjalizacja przedsiębiorstw 
komunalnych - Jerzy Michalski; Swiad
czenia ubezp!eczelistw społecznych - M. 
Jastrzębowski: Taryfy kolejowe a butni· 
ctwo - inż. Wf. Kuczewski; Memor.ial p. 
Parkera Gilberta - T. Stawiński; Z po• 
łożenia gospodarczego Rosji - S. S. 

Całość numeru dopełniają działy: RY' 
nek pieniężny, rynki towarowe, kronika, 
przegląd prasy. 

Miej ski Kinematoą-raf Oświatowy 
Wodny Rynek 

Od wtorku, dnia 22 do pon;edziałku 28 llstopada 
1927 roku wł-cznie, 

DLA DOROStYCH 
Dramat w 10-ciu czełciach 

podłul{ powieści OA~flN" 
Wernera Scheff'a "·. U 

(Grobowiec miłości). 
W ulach !!ł6wn1ch: 

P\.aweł ~łchter i Paweł Wegener. 
Nad proJ!ram: 

Fra!!menty ob:ra.:u n. t,1 
„z i}aru piekieł na śnieiny lilzczyt". 

Wesoły dramat w 10-ela aktach 
DLA Mł.ODZIEŻY1 

Kariera Chaolina 
Nud program ??? 

"\ Sz\valnla 

t-wa Dl~rony Ko~iel 
łt.6df, Piotrkowsk~ 104~.f 

SIJll biBll18' 
jnęsk14. damsk'5 dziecimu\ ł P8'J 
· ścielową. oru 

kołdry i abaturr. 
D1l1r1ania dziurek, -

kyte szycie. mereżki. a.tarki, h~ 
. maczenłe i plisowanie. • -

„ f i1r11 I puch . , 
I połcłel na zamówienia. 

Ceny przystępne. 



' 
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Nauka a sport. 
Teoria • 

l 
• • zyc1e. 

Życi'e łączy swemi ruiicmimi najbantzi·ei 
odległe krańce, na,jbairctz:iej pozomi·e sprze 
.::me zjawi'Ska. r to co ocziam dawnych 
czasów zdawalo s:i1ę zgoła z racji logl
croych sprzecznem - prz,e,z samo życi.t."! 
zostało zespolone tak I>Otężrui:e, że dla 

, p6źni1ejszych pokoleń nowowytwoczona 
sytuacja wydaje się sama prnez się zirozu
mfafa. 

Gdyby komu5 prred. 20 laty povtie
dzJ1eć, ie uczeni będą si1ę zajmowa1Li spor
tem z całym aparatem wiledzy, z j,ej i'n
strumenłamL, pomi1airamq, laboratoll."'jam!, 
gdyby dodać, że pows~ia'ilile bogata nauko
wa liiteratura w tej diz1iedizJtrui1c, specjalne 
il!S'tytuty : t. p. - ro otrzymali'biyśmy od
ilowvc:mź: ,,Ależ bo niie możlliłWe - sport i 
nauka to tak odległe dzJi1ed1z1fa1y, że an! 
ucrony ni1e zajm!ie Sli:e sp01rtowcem, amin te
mu nie b~dlzioe t>Oltrzebnv ba.dacz." I co 
się okazało? Samo i~ polączyro mo
cnem? Wlięzami b€teżn1ę z gabilnei~m uczo
nego, bd.sko z laboraforjum, poddało 
0bserwacj! muskularnego a1Hetę - uzbro
;an.•emu w okulary uczonemu. 

Istotni!e dawniej, gdiy sport byl jer.o 
rOZ1Tyw1cą elegaintów lub w~dowilskiem 
cyirkowem. trnd1110 bvlo o zaii1nkresowa
i:.ue się wiedzy fak nllktym ruchem. Atol: 
oboonre, gdy idlea sportoWJa ogrurnęl'ia nk
zl1rczone masy społeczne, gdiy przel!Siloczy
; q si'ę w poważne uigadin!i1en~1e socJaline -
n:e sposób, by ruauka pozosfafa Merna 
wobec nowych faktów żyoi1a, by ndl::! za
pragnęła odkryć tajnJrr(ów sportu, by nie 
JJ()lkusi'ta s.!ę o roztoc:wniie pi•eczy nad tym 
~zeroką falą rozlaaiym prądem. 

Sport bowlem z lńC'Ziliych pu1niktów w:
:.izeni'a może być ci1ekawym dla uczl{)l!1egc.
J tak na pi'erwszy plan wysuwa sliię jego 
strona społeczna. łącząca siię z dwoma 
vvtaini.aml : skąd plyinile popęd ogól1ny do 
usportowien[a? i j<rkliie pii;env:i1astlki do
cJaitnie : ujemne z tego wv111ifka1ą? Rezul
tatem badań rnzma·i1tych wcjologów (np. 
Amerykan!r.rn Canton'a) eikanomiistów, pe
dagogów, statystyków i bli:gjeristów -· 
hvło wtączeni1e sportttu dlo nowoorgan!izu
;acego się prądu eugenkmego - :r.n-~1du, 
który sta\v!1a sobi·e za cel walkę ze Z\VY
rodni1enJ.cm rasy lu<llziki:ej i stwJo,rz.eni'em 
jej najpomyśln:ilejsz,ych warunków ror;,
woju. W ramach eugien.iki ioSlt ttznany 
sport za najpotężn~ejszy czyirul1il1k wytwo
rzenu1a leps'Zych fi:zyczn&e i psyd11Bczni~ 
jednostek. 

Ale obok tego zafi.interesowa'l·i stl1ę spor
tem ! przyrodruiicy, stawfiając rohiie pyta
;iiie, jakie zm!,any w organiiźmi'e wyttwairza 

Naukpwe podstawy treningu. 
Książka dr. Peltzera. 

sport - a dalej, jak z punktu wmdzenila 
r1a1uk! przeprowadzq:ć racjonalny trening. 
Oka.zato s!;ę, że badanie spo•rtowców w 
\V1ielu wypadkach nij1ezmlierni1e jaskrawo 
oświletl'ifo n1·ekt6re nite}a.sine punkty fi1zjo
logj1i i biochemfi - i w rez.ultaici1e dopro
wadziło do ca,łego szeregów nowych 
reorjL Na zasadzi•e caitegco szeregu żmu · 
dnych badań, przeprowad'zonych równil! 
J.l'rzez uczonych ni1em:ieckiich (Haupt) i ame 
:vkańskkh (H. J. Smr.ith) dlo1szli badacze 
do wniosku, że organizm wytrenowanego 
spor~owca różni Sfi,ę od n~~wyćw1icz,onego 
ezłowilcka nieiylko lepszym rozwo.jem 
mięśni i ścięgni, większą ruchliwością 
stawów. aie także gtęb01lóemi 1milainami 
r.r~anów wewnętrzmvch. Prz.c:dcwszyst· 
Idem mięs;,eń sercowy wzmac1~ia siię, roz
wija dalej naczynla krwionośne nabywa.ja 
wi•ększej elastyczności·; zm~eni<a się stąd 
~i'śn1i1en!·e krwi (jest mnilejsze nilż u Z''.ryk
lego cztow::cka). NajważniLejsze zmfainy 
dotyczą składu chemiicznegio orgaintzmu: 
ukazuje się. że w cilele spo.rtowca znajduje 
~:ę z.naczn!•c więcej kwasu węgloweg\J 
(C 02), który zwalnia w poważnej mierze' 
wy1tiwaTzani1e się kwasu mlekowego - t~j 
przyczyny zmęcz·0nl:a. Tu ńraivv·i grównc 
:~ródiło większ.ej od,µornośa~ spoct.owca na 
:~męczenie. . 

Dla przeprowad•ze:nqia i poglębileruia tych 

hadań, a zarazem dla odpowi1ed:niegio na
dzoru trenujących wprowadzono w Niem 
czech i U. S. A. specjalne ba.danila. Każdy 
klub ma aparnt mkrz.enia ciśndieIJliia krwi 
i iilości kwasu mlekowego - \ zebrany 
materjał przesyła do spec,i:a!lnej komisji. 

W ten sposób nauka zdobywa źródła 
do dalszego rozbudowania znajomości na 
szego ciała, a sport oczekuje dalszych 
wskazówek. W każdym razie już wia
domo. jak dla każdego sportowca normo
wać natężenie treningu: gdy aparat wska 
że wzmożenie się ciśnienia krwi i nad 
miar kwasu mlecznego - to rnak, że na
pięcie treningu trzeba zniżyć. 

W ten sposób sojusz sportu i nauki 
wydał daleko idący nlon - racjonalnes:to 
trenitwu. Obecnie niema już na tern po
lu instynktownego błąkania się; istnieje 
możliwość zupełnie dokładneg:o regulo
wania, tern bardziej. że i tak bogata lite
ratura fachowa coraz więcej rośnie, za
silana piórami pierwszorzędnych uczo
nych oraz znakomitych sportowców. Cza 
sem nawet się zdarza. że wydaie książ
kę uczonv i mistrz świata w jednej oso
bie, jak to ma miejsce z podręcznikiem 
trenin.rru dr. Peltzera. 

Signum temporis! 
And. Z. 

-:::---

Młsłrzostmo moi. łó~z~ie10 m 1o~noszeniu li1iaróm i za1aśDiltwie. 
3 rekordy Polski padły w niedzielą . . 

Ciężką atletykę i zap+aśrnidwo w Łodz,i 
upraw:1ają jeclvni:e trzy. towairzysłtw!a: s:
la. Makkabi i Sokół; milmo tJo nas~ Cliężko
atlec.~ są wybitnemi slil~am~ s:flosl.llildrowo do 
innvch towarzvsiw w Poloce. Nairuchl'iw
<;zem z n!ch jest T. S. „Siła", któremu też 
powherzono organ:ilzację mistrrostwa \Vo· 
Jewództwa ł.ódzl\)fiego. 

Tak w sobotę jakoteż i w ruiJedziilelę za
wody były emocjonujące; jeżerJ wzW,ć pod 
uwa~ę. że pobi1to trzy rekordy Pols!G. 

Poszczególne wyniki z.awodó'v są na-
stepujące: . 

W pod110szeni111 ci:ężrurów pileirwsz,e miiej
sce zają! w wadze ~rkowej Wenrwuirccl . 
(Makkabii) „wyrywając" oburącz 60 klg-. 
„wypychajac" oburącz 62 klg. oiraz „pod-
1 zucając" oburącz 75 klg.; tączn"c osią~
•1::ił wyniLk 197,5 klg., drug-ie miejsce zaj<\ł 
f!sz.er Aron (Makkabi), 05.iągając razem 
wyniik 188 ldg., 3) Wei:ngarten (Makkahi) 

Z zawodów miqdzvkrajowych !vorwegf a - !Viemcy. 

osiąga 143 klg.; w wa<l!z,e lekldej piiJerwsze 
milcjsce zdlobył \Viu1111yk,amilef1 (Maikkabi) 
.,wyrywając" oburącz 81 klg., „wypycha
i:ic" 70 klg., „podlrzucatiąc" obu.rąciz 99,5 
!dg., razem 250,5 ldg.; 2) Dutk11ewit.z Se
t!ach {Ma1kkabi), os:a~ając wvn'.k 234.5 
klg.; 3) Bresler Le•i:b (Makkabi) 205 klg.; 
w wadze średru'lej pilenvsze miejsce zajął 
Langer Josek „wyrywając" oburącz 73 
klg., „wypychając" 80 klg., „podlrzucając" 
99,5 klg.; wyn!lk t::i,czny 252,5 klg., 2) Po
l()kowski Z. (5okól) osiqgając 240,5· klg .. 
3) Pinkus German (l'vlakkabi), razem 213,5 
k!g.; w wadze pók:.!ężki•ej pnle:nvsze miiej
.::ce z:aJął M!intz Juda (Makkabi), mistrz 
wszystkich wag, „wyrvwa}ąc'" ohurącz 
85 kk. „wypychaiąc" 80 kk .• „po0dirzuca
i;1c" 110 klg.: tącznv wynik 275 .klg., 2) 
lnrck Ml1chat (Sokół) os'!ąginął wyn11k 242 
klg.; w wadze c'.-ężkJiiej pierwsze mi!ejsce 
rnjął Turek Zygfryd (Sokół), w „wyry
waniu" oburącz 81 klg .. w „wypychan1u" 
80 klg„ w „podrrzuca'11Jitu" oburącz 110 klg .. 
laczn.i1e 271 klg., 2) Stern (Makkabi,), ostfą
;::ając wynik 264.5 klg., 3) Mr0ż1ewski M. 
(S!la), osiągając łączny wynilk 249 klg. 

Moment w chwili „strzału na bramkę Niemcgw. 

Rekord Polski ustanowili w wyrywa
niu oburacz w wadze lekkiej Winnyka
mień Bernhard (Makkabi), wyrywając Sł 
klJ!., w wadze półciężkie] MJntz Juda 
( Makkabi) wyrywając 85 klg„ w wadze 
citiklei Stern Leon wyrywając 85 klg. 

\'A/ zapaśnl'Ctwlie były następujące wy-
11i1ki: 

W wadze koguciej pierwsze miejsce 
os-i.agnąl Hajman, 2) Gros K., 3) Gruiflz (So
kół), w wadze piórkowej Maijer (Sifa}, 2) 
Gros O. (S'.:ta), 3) Ignaszewski (Sokół), \V 
:_vadze lekkiej pi1erwsze mi,ej~ce osd.ąg-n~1l 
::,tępień (Sokół), 2) Szmidt (Sokół), 3) Be
~cr (Si'fa), w wadze średniiej p·iierwsze mi!cj 
~ce zają! Szlenderbach (Sokół), 2) Wiizc 
IS!Ja), .3) \\Ttoda.rczyk (Sita), w wadze pó; 
~~ic:żkiej pi1erwsze mi1ejsce - Kosowski„ 2) 
l\liinich (SHa). 

Organi:zacja zawodów wzorowa. Pu
blrczności mato. Zawody odbyły się w no
\vej sali! (budynek wlasny) Ł. T. S. „S!1ta". 

Pamiętajcie o inwalidacb 
wojennych! 

Strzeleckie zawod 
atwo Ł.. K. S. od 

niedziel~ 

W niledziielę, dndta 27 b. 
Ł .. K. S. przy Al. Urtji 2 
?1i1e strzeleckie mistrzosn 
1927. W walkach tych 
jedynie cztoinkOWIDe Ł. K. s:; 
dnio (wlącz,n,Le do soboty} 
sckrctarjaci.e Ł. K. S. 

Jak wiadomo dotych 
strzostwo na rok 1927 
dów fo1rmalnych wnjewa · 

Pozatem w drniiiu tym, 
za wodami o mistrzostwo, 
wody o tytuł mitStrza 
hQdą wszvscy chętitlii. 

Poza konkursem rno~ 
wszyscy. Broń na m:ilejscn;,: 
malne jak dla zawodów o-

Turyści mają zalł 
cjalnie sezon p 
Ł.. T. S. G. - . 

Dowk1.dujemy się, żie 
mierza of!ieja·ln.ie zamk:qć 
ka:rski meczem lokalnvm 
Czy zawody te dio1dą do, 
Jeży, gdyż obiie drużyny 
na śni.egu i mrozii.e. 

Z iinnej strony dowia 
żHwe jest jeszcze w roku 
ka1T1iile Turystów z Ł, K. 
wszystko ł',ódź sportowa 
baczyć obecn,;e swe d\.v.iJe 
żvny w todizi. temba•rd· 
nbecn~e w ruilebywa:lej 

rtasze najlepsze 
wyniki lekkoa 

1000 mtr. Szoozjch, 
perk!ewicz i Si!kors1ki po 
Szenajch i Kasperkńle 
mitłr. Kostrzewski 50.8, 
Kostrzewski 1 :58.6, 
j5QO mtr. fo'l'yś 4.04, 
5000 mtr. frever 15:46.2, 
?O.OOO mtr. freyer 33: 
34:10; 4X100 mtr. r 
AZS. 44.8; 4 >< 400 mir. 
3:28,2, Polonja 3:2S.6, U 
browolski i Trojarnows.kli 
pf otki Kostrzewski 
57.4. 

Skok, wdal Si!korski 
G66.5, skok wzwyż f rv 
: Bainaszk~ewicz 172.5, 
<lamczak ~.61, Rzepka 
z:k 13.58, Si'korski 13.33. 

Rzut kulą Baran 13.0 
rzut dyskiem Bairan 42 
rzut oszczepem Smaiku 
wolski 54.00; rzut ml 
Górski 32.24 (26.50). 

Sportowcy westf 
za przyj~cie 

Od Związku Po!s 
Oi'rrmastyczno - Sport 
wpłynęło c!:o dyrekcji 
Kresów Zachodrt!ch w 
szawi1e następujące pi 

„Sza1nownii Pan 
Za nadzwyczaj ser 

raz troskF'\Yą op-i1ekę. j 
•1y WPanów wyci 
członków Związku n 
!. głębi serca płynące 

Serd~czna lącznoś~ 
dakam1. n:echyb11f1e pr 
\\'oju myśH polskiej w. 
~zei. a nam w znacznej 
:-za pracę w tym ki1er 
... · c, że przez wyjazd cb 
c: uratowany został c 
~erc polsk~ch będzie c 
<!:1 za wszystki•e trudr. 
\VPa:nowie w związku I 
s:ć rnusf'el!. Pamięć rrJ!l 
!iych w Polsce na za . 
mi,ęcl naszej, a tączn 
11:g-dy n.i:e ulegnie ze 
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K w Ł "d k·u ,, ur.er o z 1 • :Wtorek, 22 listopada 1927 r. -
rólewiec domaga się współpracy z Po I ską 
Konkurencja poiniędzy 'Kłajpedą a Królewcem. 

Sowiety ubiegły Polskę w stosunku do Łotwy. 
sach Wschodnich występują dwa 

polityczno-gospodarcze. Rolnictwo 
nio-pruskie, oddalone od rynków 
kich i obawiające się konkurencji 
o rolnictwa i hodowli na tvch ryn 
stępuje przeciwko traktatowi z 

R.zecznicv polityki wschodniJ
. ujmują swój program w krótkie 
nie, ,.Prusy W schodnie albo Pol
yrazicielami polityki sfer rolni

wschodnio-pruskich są t. zw. jun
twórcv nacjonalistycznego pań
f?ieckiego, którzy poopchnęli Rze 
1ecką do wielkiej wojny. 
em stanowisku stoJa sfery han

wschodnio-pruskie. Głównym ich 
m je')t miasto portowe Królewiec. 
ostatnich latach znacznie rozbudo 
talacje portowe. Port królewiecki 
Y wegetować, gdyby zechciał się 
Yć do obsług-i szczupłego teryto
s Wschodnich, musiałbv się stać 
lokalnym o bardzo niewielkiem 

'u. Polityka Królewca przed woj-
nastawiona w zupełnie Innym 
I Królewiec dahrł do ściągania 

w z terytorium b. Rosji, a wiec z 
które obecnie w znacznym stop
wm cześć składowa Polski, z Lit 

osn I z Rumunii. W traktacie rosyj 
ieckłm z r. 1904 Niemcy wymog

osn rezygnację z uprzvwłleiowa-
esnych portów rosyjskich Rygi i 
wobec ówczesnych portów nie
Kłajpedy. Królewca I Gdańska 
ocy niższych stawek kolejo

a mocy tego traktatu stawki ko-
o Królewca na terytorjum rosyj
~Y obliczane według tych samych 
ie obowiązywały w stosunku ·do 
~portów nadbałtvckich. Według 
11 t~.r~fowej nierniecko-baltycko
zmżk1 w komunikacji z Rosją 
okoto 15 - 20 proc. Warunki 

rozwoju poważnego portu, jakim 
ewiec, skłaniają sfery handlowe 
ckie do wejścia z Polska w takie 
któreby umożliwiały dowóz pol
unków i tranzyty przez Polskę do 
. ·Już w początkowych fazach per 

handlowych polsko - niemle-
2acia niemiecka WYsuneła pro- · 

aby Polska ł Niemcy zajęły się 
em urczułowanła konkurencji 

bałtyckich zapomocą przydziału 
z nich odoowłednich stref. Po· 
~ na przydziale Szczecinowi, 

. i, Królewcowi i ewentualnie 
e pewnych obszarów i ładun
rychbv już od danego portu pań-
wne nie odciągały do innych 

Przy oomocy ulg taryfowo-kole
Oczvwiście. ż w tych warun
owisko, jakie zajmują sfery han-: 
schodnio-pruskie w stosunku do 
z Polską, jest zupełnie inne niż 
o, zajmowane przez sfery rol-

e g-ałęzie przemysłu wschodnio
tak. np. Przemysł papierniczy i 
zale~ą od dowozu polskiego su

Polskte stawki koleiowe na drze
le, papierówkę i celulozę zarów
l~k1e eta wvwozowe stanowi<\ 
Pierwszorzędnego znaczenia dla 

wschodnio-polskiego, co zmu
ysł ten do zajęcia innego stano

. trakt.~tu handlowego polsko
eir"l ruz to, ja l·i1_:: zajmują sfer.>' 
Wystąpito to "' .~ rdzo wyraźnie 
bieżącym na z.icździe zarządu 
band der deutschen Jndustrk, 
?<fbvt w lipcu w Królewcu. Gds• 
cze proklamowały rozgłośnie 

swe antypo!skie stanowisko, przedstawi
ciele przemysłu i handlu zachowali się 
bardzo powściągliwie i nie ujawnili za
miaru zgłoszenia akcesu do stanowiska 
rolnictwa wschodnio-pruskiego. W pra· 
sie wschodnia-pruskiej po owvm zjeździe 
zapanowała pewnego rodzaiu konsterna
cja i starano się powyższy rozdźwięk 
przemilczeć. 

W ścisłvm związku z tak postanowi o· 
r:ą sprawą stosunków polsko-niemieckich 
stoi sprawa litewska. Niepoważnie pro· 
wadzona przez Litwę polityka w stosun·
ku do Po!ski skazuje Kłajpedę na powolne 
zamieranie. Pulsujacy ongiś życiem port 
drzewny, jakim bvla Kłajpeda, z powodu 
zamkniecia Niemna dla żei;lugi znajdu.ie 
~ę obecnie w niezmiernie cieżkiej sytu
atji gospodarczej. Dla Klajpedv Króle
wiec jest najpoważniejszym konkurentem 
i z chwilą dojścia do porozumienia gospo
dar.czego pomiędzy Polska a Niemcami za 
chęcana do polityki antypolskiej przez 
Niemcv Litwa znajdzie się w sytuacji co
kolwiek dziwac:mei. gdyż ładunki z obsza 
rów Polski, kt6rehv Polska może chęt
niej skierowyWaf a do Klajpedv niż do Kró 
lewca, zaczną nieodwołalnie iść na Króle
wiec. Litwa nie potrafiła skorzystać z 
wojny polsko-niemieckiej, aby wzmocnić 
stanowisko Kłajpedv kosztem Królewca. 
a obecnie zagraża JeJ. że koszty woinv cel 
nej polsko-niemieckiej na 2runcie współ
zawodnictwa portów battvcldch może za 
płacić Kłajpeda, a wiec Litwa. Mvśl poli
tyczna Polski powinna sobie wyraźnie 
uświadomić, że w obecnym okresie, znaj-
dującym się pod znakiem pokojowej 
współpracy .~ospodarczej, obfoktyWny 
uklad stosunków geograficznych i czas 
sprzyjają pokojowemu gospodarczemu 
zbliżaniu się Polski do portów bałtyckich. 
i nie ulega najmniejszej kwestji, że miaro
dajne czynniki polskie zdają sobie z tego 
sprawę. Najgorszym doradcą w polityce 
jest niecierpliwość i lekceważenie dobro
~iynnego działania czasu, pracującego w 
tym wypadku wyraźnie na korzvść Pol
ski. Insynuowana Polsce chęć radykalne-
go rozwiązania spr a wy litewskiej jest, 
oczywiście, zupełnie bezpodstawna. Jak
kolwiek nie przeceniamy znaczenia Ligi 
'farodów i iakkolwiek rząd polski go nie 
przecenia, to jednak' zgtoszenie wniosku 
o wyjęcie wojny z pod prawa świadczy o 
pokojowych tendencjach rządu polskiego. 

Za1tadnienie litewskie nie powinno być. 
rozpatrywane wyłącznie pod katem wi· 
dzenia stosunków polsko-rosyjskich. W 
stosunku Rosji do państw bałtvckich za
szedł fakt niezmiernie znamienny. miano
wicie zawarcie traktatu handlow~o ro
syjsko-łotewskiego. Traktat rosyjsko-ło
tewski jest oparty na specjalnych ulgach 
celnych, których stronv umowne nie ma
ją prawa udzielać inym kontrahentom na 
podstawie klauzuli nahyiększego uprzewi
łejowania, co stanowi treść związku cel
nego. Jest to wi<;c realizacja pierwszego 
kroku w kierunku związku celne~o i isto
tnie nie wolno nam zamykać oczu na to, 
ie Łotwa zrobila pierwszy krok w kierun 
ku związku czy też unji celnej z Rosją. Po 
sunięcie to byto oddawna przyg-otowywa
ne i w traktatach handlowych. które Ro
sia i Łotwa uprzednio z innemi państwa
mi zawierały, było zastrzeżone. że żadne 
państwo nie ma prawa rościć sobie pre
tensyj do ulg-, które Rosja i państwa nad
baltyckie sobie wzajemnie przyznają. Ro
~ja i Łotwa zobowiazaty sie do umiesz
czenia teg-o zobowiązania i w następnych 
uaktatach. W obecnvm traktacie przy
znane sobie ulgi ł.otwa ma prawo rozcią~ 

nąć tylko na Estonję, Finłandie I Litw~. 
Rosja zaś tylko na Litwę, .Estonie. Finlan
die i sąsiadujące z Rosia państwa azjat~·
ckie. I dlatego Wielka Brytania, która 
wystąpiła do rządu łotewskiego z preten
~ją z powodn upośledzenia towarów an
~ielskich w porównaniu z rosyjskiemi, ja
kie powstało po zawarciu traktatu rosyj
sko-łotewskiego, musiała przyznać, że 
podstawv prawnej do takich roszcze1'i. 
traktat angielsko • łotewski nie zawiera. 
Podstawa ł.otwy utrudniła zawarcie trak 
tatu poJsko-totewskier?o. Łotwa dąży do 
Clparcia swych stosunków z Litwą na tych 
~<:mych podstawach i gdyby sie to Ło
t\vie udało, w takim razie powstałby 
zawiąz~k związku celnego litewsko-łotew 
~kiego, co przy istnieniu zwiazku celnego 
lotewsko-rosyjskiego musiatoby znaleźć 
swój logiczny wyraz w związku celnym 
rosyjsko-łotewsko~litewskim. Gdyby się 
to stało, to i f'.c;tonja nie mogłaby długo 
pozostawać po za nawiasem w ten spo
sób wytworzonego systemu polityczno-go 
spodarczego, kojarzącego z Rosją obok 
Łotwy i Litwę. Interesy polityczne Pol
ski idą w kierunku zgoła odmiennym i po
dobno w aneksie do traktatu francusko
polskiego z roku 1024 jest przewidziane, 
.ie Francja nie może sobie rościć preten
syj do ulg celnych, któreby Polska przy
znała Litwie, innemi słowy, jest przewi
dziany związek celnv polsko-litewski. \V 
powyższem postano\vieniu znalazła wy
raz tendencja polityczno-gospodarcza do 
zbliżenia gospodarczego z Litwą. 

W rokowaniach o pakt o nieagresji z 
r~osją daleko ważniejszą sprawa niż sto
sunek do zobowiązań, wynikających dla 
Polski z przynależn0ści do Ligi Narodów, 
jest kwestja stosunku do Litwy. Musi 
ustać stan, wytworzony przez niejasne 
sformułowania traktatu ryskiego i przez 
traktat rosyjsko-litewski, którv w dal
szym ciągu utnvala. iż Rosja nie uznaje 
przynależności w1lenszczyzny do Polski. 
Pierwszym wanmki~m paktu o nieagre
sji winno być uznanie przez Rosję statu· 
tu terytorjalnego Polski, skąd wynikało· 
by faktyczne przekreślenie traktatu rosyj 
ska-litewskiego. \V następstwie Polska 
winna dążyć do tego, aby Rosia, podobnie 
jak Francja, zrezy~nowała z roszczeń do 
ulg celnych, jakie Polska przyzna Litwie. 
i ~eżeli Rosja w traktacie rosyjsko-łotew
skim stwierdziła dążenie do zawarcia 
związku celnego z Litwą, to Polska uja\v 
nita to samo dążenie w traktacie z Fran
cją. Polska winna dążyć do traktatu pol·· 
sko-litewskieiw tego samego typu, co 
traktat rosyjsk·J-lotewski i tajemnicy z te 
go przed Rosją robić nie powinna i wy
raźnie określić swój stosunek do krzyżu
jących tendencje polskie zamiarów rosyj. 
skich zawarcia związku celnego Rosji z 
Litwą. Zagadnienie polsko-litewskie jest 
więc ·rozwiązvwane przez Rosję w sensie 
dla nas niekorzystnym, świadczącym o 
pewnej bierności polskiej politvki gospo
darczej, a ponieważ taka bierność w spra 
wach tej doniosłości jest trudna do przy
puszczenia, więc wnioskuje się, że Polska 
ma zamiary jakie~oś radykalnego zafa:. 
twienia sprawy litewskiej. Zaległości i 
zaniedbania trzeba odrobić na tym sa
mym terenie. na którym były ppocfnione. 

H. T. 

Rozwinięty przemysł che· 
miczny, to przyszłość i potęga 
narodu. Czy jesteś członkiem 
T. O. P.? 

„Kurjer Łódzki". 

OPINJA ANGIELSKA 
o finansowej i ekonomicz· 

nej sytuacji Polski. 
Znaczna część zeszytu listopadowego. 

go mies;ęcznika angielskiego „The Ban
ker" po~więcona jest sprawom Polski. 
ffhe Banker, Vol. IV nr. 22). Pierwszym 
zkolei jest artykuł Williama Grahama, b., 
f.ekretarza stanu w angielskiem Minister· 
stwie Skarbu i przewodniczącego w kc- . 
misji kontroli finansowej Izby Gmin p. t. 
,.The financjal and 'Economi: Situation in 
Poland". W artykule tvm Graham okre
śla pożyczkę stabilizacyjną, jako tranzak·· 
cję, która wieńczy usiłowania szeregu 
ekonomistów i polityków w ciągu lat 
ostatnich. Artvkut Grahama opiera się 
na sprn.\vozdaniu tliltona Younga, Kemme 
rera ora:r. na raporcie konsularnym za r. 
1926 i na pracach polskich ekonomistów, 
o ile te zostały tłumaczone na język an
gielski. 

Graham podkreśla, iż w sprawozda
niu Iiiltona Younga najbardziej godną uwa 
gi wskazówką bvła uwaga o konieczności 
ograniczeni:!. wydatków. łiilton Young do
magał się- samowystarczalności wszyst
kich przedsiebi0rstw państwowych i wy
iączenia tych przedsiębiorstw z budżetu 
państwowev,o. Najbardziej wskazane by
łoby, zdaniem Younga, ab:v państwowe 
fabryki, kopalnie i źródła naftowe i t. d. 
zostały wydzierżawione lub sprzedane. 
Drugą, niemniej ważną wskazówką Youn
~a byfo ostrzeżenie przed skutkami wszeł 
kiej pośrednie.i czy bezpośredniej inflacji. 
Niestety, te ostrzeżenia okazałv się nie 
dość przekony\vujące, bowiem skarb sta
rał się wyrównać w ciągu lat ubiegłych 
deficyt budżetowy przez emisję skar
bową. 

Iiilton Young słusznie zwrócił uwag~ 
na znaczenie załączników do swojego spra 
wozdania. Vv' załącznikach tych były 
wskazane metody wzmożenia dochodów 
państwowych Polski. Według; eksperta 
2ngielskiego stan gospodarstwa narodo· 
wego Polski był nader pomyślny; szko
dy wojenne zostały w znacznym stopniu 
:1aprawione, koleje były w stanie dosko
nałym, przemysł eksportowy polski wy
twarzał szereg towarów. które mogły 
być sprzedawane na rynkach międzyna
rodowych, po cenach niższych od cen in„ 
nych krajów. To też Young przewidy
wał, że po uporządkowaniu finansów paf1-
stwowych nastąpi okre;; rozwoiu gospo
darczego Polski, szczególnie rozwój han
dlu za~ranicznego nie może ulegać wąt
pliwości, (should be bevond doubt). 

Najważniejszemi art:vkutami eksporto· 
wemi Polski są artykuły spożYwcze oraz 
niektóre surowce, które mają rynki zbytu 
?.apewnione. Przedewszystkiem Graham 
podkreśla znaczenie wskazówki Hiltona 
Younga co do rozwoju rynku wewnętrz
nego; w miarę post~pów stabilizacji „stan 
dard oi life" ludno~ci polskiej zarówno w 
miastach jak i na wsi będzie sie znacznie 
podnosił. 

v.,r dalszym ciągu (}raham streszcza 
pracę Zdziechowskiego o finansach pol
skich w r. 1924/25, nie dodając żadnego 
komentarza i przechodzi do analizy spra~ 
wozdania Kemmerera. Ciekawe jest ze
stawienie sprawozdania Kemmerera z ra· 
portem Kimensa (attache handlowego am
basady ani:i;ielskiej w Warszawie), ogło
szonem przez Departament of Overseas 
Trade. Zarówno przewidywania Kimensa 
jak i Kemmerera były w.a.der optymisty
czne. Reforma finansowa i zrównoważe
nie budżetu nie powinno być trudne sko
ro opodatkowanie jednego mieszkańca 
Polski wynosi przeciętnie półtora funta 
~zterlinga -- a wiec jest nader niewielkie. 
W okresie przejściowym najważniejsze 
jest, zdaniem Kemmerera, aby nie nastą
piło zmn!ejszenic produkcji rolnej i prze· 
myslowej, abv nadwyżka importu nad 
ekspertem została utrzymana i aby po-
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7.lom cen i kosztów utrzvmania pozostał 
bez zmiany. Lecz nawet te warunki zo
staną zachowane, to jednak pomoc zagra
ilicv jest konieczną dla skutecznego prze
prowadzenia sanacji finansowej. 

Kimens wskazywał w sprawozdaniu 
z r. 1926 na wielkie możliwości w rozwo
ju polskiego handlu zag"ranicznego, a 
szczególniej w rozwoju handlu między 
Polską a Anglią. Gramam przytacza radv 
i wskazówki . udzielone kupcom angiel
$kfm przez Kimensa. Autor artykułu The 
Banker zgadza się z optvmistycznemi 
rrzewidywaniami ekspertów i kończy 
swój artykuł uwagą, „that with industry 
and fair play Poland should now have Its 
:argest post - war chance of effective re 
storation" (nigdv dotąd po wojnie wszech 
~wiabwej Polska nie miała tak wielkich 
~zans dla skutecznej• odbudowy go
spodarczej, jak obecnie). Przemysfow
cy i kupcv w \Vielkiej Brvtanji po
winni wykorzystać należycie w in
teresie własnym oraz w interesie eko
nomicznym imperjum rozwój rynku po!-
~kiego. -

A • • 
---:o:----

SPADEK EKSPORTTJ ZBOŻA Z WĘ
GIER. 

ex) Według- odoszonej w tych dniach 
statystyki urzędowej, eksport zboża we
gier.r;kiego w ci?,~u pierwszych trzech 
miesięcy po zbiorach zmniejszył się w 
porównaniu z tym samym .okresem czasu 
roku ub. o 841,857 centnarów metrycz
nych. W roku ubiegłym wvwieziono z 
Węgier w czasie od 1 lipca do 30 wrze~
nia 2.455,490 centnarów zboża. w roku 
bieżącym natomiasta eksnort zboża w 
ciągu tych samych trzech miesięcy wy. 
nosił zaledwie 1,613,633 centnarów me
trycznych. 

PRZEDSTAWJCłELSTWO CHRYS· 
LERA W LODZI. · 

ex) Jak się do·witaduj.emv, znarn·i w sze
rokilch sferach aufomobilowvch Łod·zi 
mzedstawt?1cJ1ele ilnż. M. i J. · Poznańscy 
~rzed paru d·niiaml objecha·lli nrzedstawi
CJDelstwo na województwo l6c1zkie świ·et
rej fi1rmy samochodowej „Chrysler:'. któ-

Handel zewn~trzny RosU. Sowieckie) 
w roku gospodarczym 1926 ... 7. 

ex) Według ogłoszonej w tych dniach 
statystyki urzędowej, wartość eksportn 
rosyjskiego w roku gosDodarczym 192617 
wynosiła 768,600,000 rubli. t. j. o 13,6 pro
cent więcej, niż w roku ubiegłym. Im-· 
port do Rosji posiadał w ubiegłym roku 
gospodarczym wartość 712.600.000 rubli. 
Statystyka podkreśla, że w roku ubie
głym udało się miarodajnym czynnikom 
podnieść w wielkiej micrze eksport pro · 
duktów przemysłowych. wśród których 
na pierwszem miejscu stoją produkty 
przemysłu naftowego, których eksnort o· 
siągnat w roku gosnocl~rczym 192617 war 
tość 82.800 OOO rubli. Eksport produktów 
przemysłu leśnego posiadał w tvm ~a
mvm okresie czasu wartość 70.200.000 r. 
W eksn0rcie nro<i11któw r0lnvch nierw-.,. &ZJUE& XRW?W 

ra w ostatnich latach szturmem zdobyfa 
sinbiie popnlarność i ntiezwvkle mi1eisce na 
WSZVStJdch rynkach automob'iffOWY'Ch 
5v.r.ilata. 

Wśród sfer automoh;n~zmu specjalnie 
~ifoe wrażen i.e wywotaty osta:tnk ilnowa
~~ie „Chrvslera" wprowa<l-zooe do modeli 
1928 roku. . 

Utworzeni·e przec:l'staw1k .i.eJstwa ,.Chrys
lera" w Łodzi zapetn!ta lukę , która dotych
cząs !stnfała w klasi'.e lepszych wozów. 

GIEŁDA ZBOżOW A. 
Poznań, 21 liistQ1Pada (A. W.) 

(Notowania oficjalne) 
Żyto 38.25-39.25 
Pszenica 46.25-47.25 
IJęczm.;eń przemiaJl:l()IWy 33.00-35.00 
Jęczmileń l>rO!Warowy 39.50-42.50 
Owi'es 32.75-34.50 
Mąka żvtn~a 70-proc. 56.75 
Maka żytnia 65-prnc. 58.25 
Mąka pszenna 65-proc. 70.00-72.00 
Otręby żytni.ie 27.00-28.00 
Otręby pszenne 26.00-27.00 
Usposobilen!e ogólne w dalszym ciągu 

spakojne. 

sze miejsce zajmuje zboże, kt6rego WY
wóz z Rosji osiągnął w ubie~tym roku go
spodarczym wartość 160,000,000 rubli. 

Zaznaczyć wypada, że eksport drugo
rzędnych produktów rolnych byt więk
szy, niż przewidywaf plan eksportu, na
tomiast w-ywóz zbóż nie osiągnął ilości. 
przewidzianej w oficjalnym planie. 'Vśrórl 
towarów importowanych do Rosji . na 
pierwszem mieiscu stoja surowce dla 
przemysłu (300.000,000 rubli), na drugiem 
maszynv i urządzenia fabryczne (144 mil
jony rubli). 

Dzięki kontroli importu bilans nanalo
wy Rosji był w roku ubiegt:vm aktvwny. 
przyczem nadwv7:ka Pksportu nad impor
tem wynosiła 56.000.000 rubli. 

--:~:--„ 1&!5IWWI' i&•W 

Z GIEŁDY LóOZJ<lEJ. 
Na wczorajszem zebraniu gietdv łódz-

kiei zawarto mistPnujące tranzakcje: 
nolarv zt. 8.88.5 
Żvrardów 18.75 
Ohrotv znacwe, ten"de111c]a lffrzymana. 

\V noszukll\vaniu 4 i pót, 5 i 8 rrnc. li1sty 
zastawne m. Łodzi z.totxJ<we. (ah) 

DOLAR W LODZI. 
Na wczoraiszym rynku prywat'łvm 

w t.odzi w f.?Oclzinach wieczorowych dolar 
kształtował słe oo kursie 8.90 w żądaniu 
i ~.~R w nłacenin. 

Te!ldencia utrzymana. Obroty nie
wielkie. 

OlEl.DA WARSZAWSKA. 
War~zawa, 21 ld1stopada (Pat.) 

Notowania ofic]alne. 
Q(łfó-:;rlf.a: 

Dolary 8.88 - 8.90 -- 8.86 
Czeki: 

T-Jolan<lfa 360.20 
Londyn 4:-3.47 · 
N. York 8.90 _.,, 
Panrż 35.04 i pór 

Praga 26.41 
Szwajcairja 171.95 
Wiedeń 125.70 
Sztokholm 240.20 

PAPllRY PANSTWO 
ZASTAWNf. 

Dolarówka 61.50, 61.75, 
Pożyczka dola:rowa 82.-
10-proc. pożyczka ko · 

i03.-
5-proc. pożyczka konw 

63.--1 
8-proc. listy B-ku Gosp. 
5-proc. pożyc'Zka koo·w 

66.-
8-proc. listy zastawne 

82.50 /~ 
4 i pól proc. lis.ty zasta 

zł. 59.75, 59.80 
4 proc. l:isty ziasńawine 

53.25 
8-proc. JilSty 

z'ł. 82.-. 82.25 
5-proc. hllsty 

64.75 
4 i pót proc. IJils.tv zaista 

~awy zt 61.50 
8-pToc. tiisty zastawne m. 

AKCJE. 
Notowano w zło 

Bank liand1owy 123.
Ban k Zairob'kowy 91.-, 
Bank Polski 156.-, 156 
Powszechny Kredvt 23.
Si~a i Sw!.atłio 100.
Nobel 48.
!Ji'lpop 39.25 
Ortwe!1n 14.25, 14.
Pociisk 3.25, 3.35 
Staira~howilce 74.25, 74.
Żyrairdów 1850, 19.
łfaberbusch 160.
Węgiiel 116.50, 116.
:Filtzmer 9.25, 9.75, 9.25 
Mod·rzejów 9.80 
Ostrow!'eckiie 91.
RudlZki 56.75, 56.50 
Ztelren\ewski 22.25, 22.50 
Borkowskr 4.-

„ ... „ ... 11m ...... „„ ...... „ ... „„ ...... „ ....... „ ...... „„„IDl!lml:iliEllllmll!IBRllm„ ... „„„„„„ ....... 
KI N O Qn6J~z1·e1n-1 ... , Od wtorku l2 listopada do poniedziałku włącznie. W rolach głównych M.ag~r!::~.a, E. Morena 

tJpU U ~ - NajwiękHy szlagier •ezonuł Osnuty na tle procesu o ANONS! Na przyszły tydzień: Pracowników zamordowanie męża p. t. „Kawaler Srebrnej 

· PlńSłWOWYC:h I- Ze~!~~.1!n~m !!~~dę. - ,P-0csąt•k w dni powaz.iś°w1:i~o~~~~a.~'2.~ian~; :~i~·~ •o 

Sienkiewicza 40. Ji Potętny dramat psychologiczny w 22 wielkich aktach. 1 Na pierwszy seana ceny miejsc znł• ... „ ... „.„„ ...... „ ... „ ... „„„ ... „„„„ •• i„ ... „„Błl„„„„„ ... „ ......... „„„ ... „ ..... 
Odpis. 

WYROK. 
W dniu 3, miesiąu listopada 

roku 1927 Sąd Pokoju dla spraw 
o' lichwę woj. w Lodzi po roz
poznaniu sprawy, uznając winę 
oskarżonego ustalonł\ : z mocy 
§§ 119, 122 i 123 ust. post. karn. 
jako td art. 19 cz. I ust. z dn. 
2.VII-20 r. p o s t a n a w i a: 
Romana Pujdaka, lat 22, zam.ul. 
Sporna nr. 11, za pobieranie w 
maju 1927 r. cen oczywiście nad
miernych za chleb skazać na 
grzywnę 300 złotych z zamianą 
w razie nieściągalności na karę 
ares:du przez 4 tygodnie oraz 
na za\)łacenie opłaty sądowej 
30 złotych. 

Sędzia Pokoju: 
(-) KOPACZEWSKI. 

Z~odnie z oryginałem: 
w. z. Sekretarz Sądu: 

z. HIBNER. 

DO SPRZEDANIA 

Hopper feeder 
(otwieracz) dla bawełny oraz 

Stół ro~dzielczy 
(Lattentuch) dla otwieracza bel. 
Zakłady Włókiennicze Karol 
T.BUHLE, S. A., Hipoteczna 10 

łniJnier me[~anii 
• dwudsiestokllkoletn!ą "Pfll.ktyką w kra
ju I zagranicą, włada językami poi. niam. 
:ł rosyjskim p°"znkuje po!llcly, względnie 
prsyjmio czynny rud:ifał w pri:eds!ębior
ntwłe z kapitałem do 60000 :ił. Łukawe 

oferty do "Kurj. ł.. • ~pod „Inżynier"• 

lln~~lenia la~oratoryjne 
W AGI do aortowanła prz412· 

dzy I motowidła. 
WSKAŻNIKI na wytrzyma

łość oraz inne przybory 
pomiarowe ł badawcze 

dla przemysłu wlókłennlcsego 
M!kroMkopy 

M. Rauten~er1 i ~-ka 
Bydgoszcz 

Tel.14-30.Jagiellońska 11. 

PAS BIODROWY 
gumą kombinowany, wykwintny fason , 

wygodny w noszeniu, 
Prus 1llne obcl,gnięcie bioder uezczu
pla fli?urę, specfalno6ć dla pań oban:zo

nyeh nadmiernll tuu11, poleca: 
Pierws•o•aędna 

Pracownia Gorsetów 
„Marta" 

Piotrkowska 109. front II piętro. 

Poszukuje się 

2pokoiów 
z kuchnią w okolicy od Narutowicza do, 
Gł6wnoj. Zgłoszenill pod J. H." do adm 

pisma. 

Dr.meda Z. RAKOWSIU 
Tel. 27-81 

Specjalista chorób uaza, nosa, gardła 
i płuc 

Konstantynowska 9. 
Pnyjmule12-2 i 5-1-

Siwym włosom 
przywraca pod lfwarancfll 

pierwotny kolor 
aptckarsa J. Gadebuscha 
AXELA - ORIZALINA, 
butelka 4.- Zł. Axela
Regen•rator wlo16w ga

~arnitur lokomo~ilowy TA N I Oi:ir!~k w 

. FUTRA 
tunek ałabaZY bntellta Zł. 3.-. Do na
byaia w Loda! w nutępuj,cych aptekach 

w lrompleln1• dobrym 1tanle, młockarnia 
Kovarlka 31 cale. lokomobila Marscbala 
6 kon. do opr:zadania. l.ĘCZYCA, ul. Po· 

znańska 28 W. OTTOMAŃS.'1. 

f Składach aptecznych: _ -·------------• M. Hartosnw11ri P iotrkowJka 95 
A. Dletel Piotrkowska 157 
S. Dryl Pomorska J1 
Jl!. Jasinowskl .A lei a 1-i.?o .Maja l6 
E. Krause Główna 69 
K. Keillch Główna 32 
.T Etm:tein R:;;;~owslra 5 
M. Włodarek R:z!!ow9ka 7 
M. Galicki Pomorska 101 
W. Griinwald Narutowieca 35 
St. Mafewakl Piotrkowska 124 
B. Piic Pl. R<iTDionta '/6 

w1. Radzikowski Atcłs~~~;~~s~:~~lc) Czopki hemoroidalne Gąseckiego 
Rechtman Piotrkowska '207 
St. Romanovllti Plotr\cowska 2'9 
G· Ro11ontretor Konetantynowska 54_ 
M. Ruwski Andrzeja 2 
St. Włnawcr Zgierska 1 
J. Liplflski Piotrkowska 50 
H. Hermalin Piotrkowi ka l 1 
J. Auerbach, Zitlcrz: 
J. Sikor-ki Rokicińska 6 
Cz. Miklaszewski Prs~daalniana 93 
A. Link Rokicińska 53. 

Włoso„W wvpa~anle, łapłet, -

(z kogutkiem) usuwają ból, swę
dzenie, pieczenie, krwawienie, 
zmniejszaj~ guzy (tylaki). Sprze-

dają apteki. 

Zakopane Pensionat 
BłAk1•tnaH D-rowej w ANDY 

H "I SKURCZYŃSKIEJ 
poło~ony wśr~d lasu świerkowego. Cały 

rok otwarty. Cenv pnysłępne. 

Dr. 

Dr. Józef 

J. Opatowski, N 
Telefon 

Żadne! filji nie 

Nr. 874/27 r. 

Oqłoazenle 
Komo~n\k przy 

S~dsle Olrrętto•Tm 
w Lodzi. Rafał 
Sakkilari, zamie 
nkałv w Lodzł.pri;" w 
nlil'y Radwafl1klof l 
na usadzie 1030 
art. Post. cywlln., 
o)lłar.za , te w dnia 
19 listopada 1927 
r. od !fods. 10 ra
no w dom11 nr. 9, 
przy ał. St. W 6lcsafl-
11kiel odbędzie •lę 
licytacja rnchomo
~ol należących do 
firmy "Gońekl i En
gelman'. ••ładafą
cych się z prsęd7y I 
surowców, ossaco
wannh na sł 2600 

Spis rzeczy i ua
canek tychte przej. 
runy być mote w 
dniu licytacji. 
ł.ódź,dn. 12'X-27 r. 
Komornik 

Sakldlari. 

~óianer 
łysienie 111uwa, „E• 

sencJa Chlńowo Chmielowa" i 
„M„dlo Chłnowo • Chmielowe" 
(s kogatklom), Spr:zcdailł aptoki, składy 
apteczne. Główny 1kład: Warszawa 
Apteka G-seckial!o, al. Freta nr. 16. powrócił. 

~-.!WWW!!!J-!!!.!B,!!.-~'.S""~:!-!!!!!!!•!!!=~s:::zs!e!!!!!!!P.!.!!*!!.'!!!!!!*... Cb oro by skór-
ne, weneryczne 
moczopłciowe 

Leczenie sztucz 
nem · słońcem 

Mi[~al~kr u. ~lli1n a 
~órskiem. 

NARUTOWICZA 9 
(Dzielna) tel. 28·98 
Przyjmuie od 8·10 

i od 5-!I . 
Dla pań oddzielna 

po1:zekalnia. 

okuli.da. 

. Prz:yjmaje chorych 
w lecrnicy Leka· 
ny Sp<Jefal!stów 
przy ul. Piotrko'll··· 
akiei nr. 17 (drugi1i 
podwórxe) codaien 
ni• od aoda. l-31/1 
I 

Cegielniana 43 
- tel. 41·32. -

Specjalista chorób 
skórnych. wenery· 
cznych i moczo- p 
płciowych. '-'ecze- l 
nie szt, :!!łońcem 
wyżynowem. w 

Przyjmuje od godz:. 
8-10 i 5-1 
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Dziś wielka premjera ! Gościnne występy I 

. 
~ . 

l 
I 

z.rl:rni::~y Janiny Madziarówny '.:;:;!: Benedykta Hertza 
*ftS*WiJWI A&*&UW AQM;:gwg.ęw i gw W1 wsp #Mi &WIJ A ** 

w lokata 
kino teatra 

,,Lun&" 
Pro~~~ ~r. 4,,~eim na Grzybki!'' 

Wielki przegląd aktualny w 11 obrazach nela, B. Hertza, W. Jastrzębca, Szer-Szenia. 
Muzyka T. Sygietyfłskiego I Innych. Z udziałem całego zespołu I baletu. 

d kierunkiem 
Walerego 

Jastrzębca. 

W _programie: 1) Odwrotna strona medalu, 2) B. Hert~ w swoim repertuarze, 3) Gdy na dancingu zmrok zapadnie, 
4) Janina Madziarówna w swoim repertuarze, 5) Oranżeria sejmowa, 6) Pat i Patachon w Łodzi, 7) Chaplin i Chaplinki, 

8) Szukam męża, 9 Stefcia Trędowata, 10) Marat, 11) Sejm na grzybki. 

••• 
Zapowiadają: Czesława Poplelawska I S. Słelań•ki. u·:: 1:-:: u·u u-u Reżysera Walery Ja•łr•~blec. 
Kierownik literacki: Jerzy Nel. Kler. muz.i Tadeusz Sygłetyń•ld. ::-u :s-:1 Tańce i ewolucje układu 

bal. Eugenjussa Wojnara. Dekoracjes art. mal. S. Fraałaka. Efekty iwletlne1 S. Ogl~d•kłego, 
Codziennie 2 przedstawienia: o godz. 7,45 i 10 wiecz. 3 przedstawienia o godz. 5.45, 7.45 ł 10 wiecz. 

fCQ 1WW 

I 
p. t. 

I dni następnych I 

plerWHy W l.odzi f 

arcymistrz groteski 
,J t n a ł w ir ó ~ ~ i u n 1 li" 

Genjalna gra małpyl Egzotyczny świat 
w przepysznej 10 akt. komedji egzotycznej I zwierząt: małpy lwy, tygrysy, pantery I in. 

OK A Z JA! 
Ogrodowej nr. 26, w podwórzu II-gie 
A. Przybycłna można dostać OBRAZY 

DRUKI I r~c.zno-malowane oraz lustr-a 
dnych warunkach, a mianowicie: obra• 
zł. 40 za wkładem zł. 6, ratami tygodnio-
3 zł., od :d. 100 za władem zł. 10, rata-

uiowemi po 4 zł., lustra w cenie od zł. 
110, za wkładem zł. 10 ratami po zł. 5 

two. Można dostać w cenach od zł. 15 
400. Polecamy się Szanownej Klijenteli. 

Wynalazek opatentowanych 
ubrań ochronnych dla pracu
jących jak w szkicu widzimy. Ta
kowe zabezpiecza pracującego od 
nieszczęśliwych wypadków. Ubra
nie ochronne jest przez pracują
cych już uznane jako praktyczne. 
Pracujący po ukończeniu pracy 
zdejmuje ochronne ubranie i wy
chodzi w takiem, jak przybył do 
pracy. Przekonacie -się, że w prze
ciągu roku ubranie to zaoszczędzi 
wiele pieniędzy, a najgłówniejsze, 
aabe•płee•a praeuJfłC:e8'o od nle-

11zeztałlłwego wypadku. 
Cena detalicsna saldnie od gatunku 

12.90 I 15.40 llł. 
• •Qło11enl1 wskde, w którym Składllle mo.tna 

ubranie to nabyć. 
• pou:alaaje w kałdej mleJ•eowośel ao· 
ej flnn7 do detallc:•n•j •pHedmiy. 
011ka l'ab1"7ka Bielizny I Konfekcji 

Brd«otzcz, ut Zdany 17. Telefon 16-37. 

Poważny kupiec, 
Popularności z rozległemi stosunkami o-
stępstwo generalne wraz ze · 

adem konsygnacyjnym 
uf. Posiada odpowiednie składy. Tylko 
? .erty fabrykantów branty tekstylnej, 
1.1 trykotowej oraz artykułów pokrew
~~T nadsyłać pod nr. 696 do „Annon
cubon Devera-Gdań11k Kohlenmarkt 1011

• 

lat 18 
przy ul. PIOTRKOWSKIEJ 100 
:;tnłej~cT lnterea będzie prnnlułony 
o właanego domu. Z tego powoda 

zo1tar.!11 zlikwidowany l towary do 
ostatniej utuki do 500/o taniej wy
przedana 
Jaljasa Roioer, Piotrkowaka 100, 

PRZET G. Uwa~1e właililieli ~omów 11 I 
Kasa Chorych m. Łodzi s siedzibą w ł.odzi ogłasza niniej

azam dwa pisemne pttbliczne przetargi ofertowe na częściowe 
wykotk:r:enie lecznic w Łodzi, przy ul. Łagiewnickiej i Zimnej. 

PrzetarJl odbędzie się dnia 5 grudnia 1927 r. o godz. 18-ej 
w Centrali Kasy Chorych m. Łod1i przy ul. Wólczańskiej 225. 

Posładaa · na ekładiie wielki wybór SZYLDZIKÓW praepl•o· 
wyeh do bram i klatek achodowych w estetycanea wykona· 
nlu, na blaue - po cenie zł. 4 n komplet 6 utuk. 

O robotę ubielfać się mogą zarejestrowane przedsiębior
stwa i firmy, które wykażą, że już wykonały większe roboty bu
dowlane. 

Oferty pisemne odpowiadające treśei koszfory16w wstęp
nych z dnia 16 listopada 1927 r., a sporządzone wg. przepisów 
tymczasowych Ministerstwa Robót Publicznych o oddawaniu ro
bót i dostaw państwowych L III 396/26 z dnia 31 lipca 1926 
r. oraz wg. warunków przetarJlu nalety składać do Wydziału Go
spodarczego Kasy Chorych m. ł.odzi, ul. W 6lczańska 225 w ko
pertach podwójnych, z których wewnętrzna. zawierająca ofertę 
powinna być zalakowana pieczęcią firmówą i zaopatrzona w na
pis: „Oferta do przetargu mające go 1ię odbyć dnia 5 ~rudnia 
1927 r. na częściowe wykonanie lecznic pray ul. łJagiewnickiej 
lub przy ul. Zimnaj w Łodzi", zewnętrzna zaś, prócz wyżej 
wspomnianej koperty powinna zawierać i dowód wpłacenia wa -
djum do Banku Gospodarstwa Krajowago do depozytu Kasy 
Chorych m. Łodzi w wysokości 5 proc. oferowanej sumy na katdą 
poszcze-gólną pracę w gotówce lub papierach procent.owych, ma
jącychwartość pupilarną ustaloną Ro1porządzeniem Ministerstwa 
Skarbu z dnia 28 grudnia 1926 r., a ogłoszonym w Dzienniku 
Urzędowym Ministerstwa Skarbu Nr. 3 z dnia 22.1.1927 r. 

Firmy stawają.c:e do przetargu mogą złoiyć ofertę na pracę 
w jedn2j lub obu lecznicach i w zaletności od tego składają je
dną lub dwie oddzielne oferty z dowodami wpłaty wadjum w 
każdej kopercie. 

Termin składania ofert upływa o godz. 18-ej dnia 5-go 
iirudnia 19-27 r. bezpośrednio przed rozpoczęciem odnośnej roz-
prawy ofertowej. · 

Oferty nieodpowiadające wymieniońym powyżej warunkom 
lub :ilożone po terminie nie będą rozpatrywane. 

Informacje udzielane będą w godzinach biurowych od 9 do 
15-ej w Wydz. Gospodarczym Kasv Chorych m. Łodzi, gdzie 
otrzymać można również egzemplarz warunków przetarJiu oraz 
ślepe kosztorysy. 

KASA CHORYCH m. ŁODZI. 
( - ) Dr. E. S mborski. (-) F. Kał'użyńaki. 

Dyrektor. Przewodniczący Zarządu. 

leikon~urenlYin~ 
.,. maszyny do pisania 

-t<llńa----..c'B 

DERWOOD'• 
I 

arytm~~:~D:oKffczenia " O D H N E_ ·R H 
demonstruje bez; wszelkięgo zobowiąt:ani?l do kupna 

FIRMA 

J ó z e. f L e ż o n 
Prz~ja2d 4 . T ehi·:f . 2 ·23. I •• 

D. SZT ANGE, Piotrkows~a 83, Ili. 32-16. 

Orkiestra fłlbarmonlnoa w lod11. 
Dyr.: ALFRED STRAUCH. 

SALA FILHARMONJI. Tel. 13-84 
NIFDZlELA. dnia l7 listopada i927 r. 

o goda:. 12-ej w voładnie. 
3-cl PORANEK SYMFONICZNY 

Dyrygent: 

IGrtACY 

NEUMIIRK 
W PROGRAMIE: WEBER1 Uwer
tura do op. "W o lny strzelec", 
MOZART: Eine Edełne nacht
muslk, DVORAKt Symfonja z 

Nowego Swlata. 
Bllety od 1 zł. do 4 zł. do n11bycia :w ka· 
sle Filharmonii cod1l1nnle od g. fo.30 do 2 

oraz od g. 4 do 7 w. 

Do akt. Nr.1489/"17 r 

Ogios•enle 
JComorAlk prat 

S,d1le Okr,g. w 
lodlll ST .A.Nill..A W 
DULIC:OW8Kl, iiam, 
w l.odał, prlly •L 
Gda61lllej nr. 6 na 
suadsle art. 1010 
łflt. Po1t. Cyw. o
jłusa, te w da, 30 
li1łopada 1927 r. 
od i{od1. 10 ruo w 
l.od1d. przy alley 
Konstantynowalta 

12 odb,da:le tilł 
1prr.edat przu 11-
eytację ru1ho111ojcl. 
nald14cych do Bro 
nlaława Bernatowi-

cza. 
akładaf,cyeh 1ię z 
pianina czarnelfo 
firmy M. Malfalulk 

o••nlonych 
na aumę sł. 750 
ł.6dt da. 19-XI-27 r. 
Komornik 

L Dulkow•I. 

fakopana venajo-
11 nat „Siemiaaów· 
Jta• iiorucllo. Jaoa
ulroYP.f pokoia b11r 
dzo słoneczne .kuch 
• la wyk wiatna,rów 
nłet janlta - ceny 
przystępne, 

Do akt.1Cr.l380/J7r. 

óOLOSlENJI!. 
Komornik pray 1,. 
d11!1 OkręltoWJP w 
loda! ST.DULIWW 
SKI. zam. w Łodal. 
i>rzy ul. Gda6.1kl1j 
Kr. 6, na aaaadsie 
11rt, 1010 Uat. Poił, 
Cyw. ogłaua, że w 
dniu 5-lfo iradnla 
19JT r.od g. 10 rano 
w l.odzi. przr ality. 
Gda6.1klej Nr. 12 
odbędllie aię sprze
dał pran licyłacj4 
rachomo•cl. oald,. 
•ych do Anuta1e
lf o Holc,llrebera -
akładaj~cych się z 

mebli 
ocenionych na sumt 
llł. 676.-
1.ód•,dn. 19/Xl-JT r. 

l:omornik • 
S. DULKOWSKI. 

Dr. med. 

UMMU 
ul. 6 Slarpnla 
(ftened„kta) 16 

eho•. ak6rne, 
wenery••ne1 
41'6~ mo••• 
I kobl"e 

Dr; med. 

lelil!ODOWft 
pr11prowadził1 1ie 
6 Sierpnia 1 
(r6~ Piotrkowskie!) 
Akuszerja1 ehor 
kobleee, wen•· 
rycme (wyłlł.C&lll• 
u kobiet), porad7 

dla kobiet 
olt;łeruJ'Ch 

11.30-1.JO ł 3-5. 
nłedi. I •wl,ta 3-5 

Tle. 48-62. 

WóJkł dalacła
ne, ł6Aka meta-
1ow• materace 
do meblowych 
łllł•k, .Patent• 
Nafdofodnlei I 

naltanlel 
w skt fabr. 

.Dobropot• 
Pl•ttkowaka 
Tł w Podw6r111 ł 

„ ...... ___ ;,. "--
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:!e eleganckie a zarazem trwałe OBUWIE '~lAUIU'' 
własnej wytwórni (~warantowanej . dobroci) 

molna na hyc tylko w firmie '' 

(wł. Kwiatko 
ł.ódź, Główna 52 r6g Kl 

Obuwie dla wszysłkiclł 

„Bis laster's Volcf , 
te trzy słowa oznaczają na 
całej kuli ziemskiej szczyt 
technicznej doskonało§ci i 
precyzyjności gramofonów 
i płyt. Światowej sławy ar• 
tyści··Paderewskl, Krel 
sler, Heifet•, Caruso, 
Fleta, Szalapln, Ruffo, 
Battletłni i inni są wy.; 
łącznie dla powyższej mar· 

ki zakontraktowani. 

The 6ramopbone 
ltd. London. 

J••• Repre:aent. 
aa Pol•k~ 

Jólef We~tler 
rok zaloż. 1901, 
WARSZAWA, 
Mar•zallr, 132. 

KRAKÓW, 
Florjańaka 25. 

Oslalnle szlagiery tanmna. 
20,000 płyt na składzie. Demonstr. si, bez przym. 

LWÓW, 
kupna. lykstaaka·2. • 

„„„„„„„ ... „„„„„ ... „„„„„„„ ....... 

Stenotypistka RURY 
ogrzeyalne g,sto 
.tebroye do 1prze
danla, Tel. 49-64. polska pierwszorzędna siła, bieile pisząca na masaynie ze 

GPOSiUKiWANAej • I ~~!~;~~~:: 
.Kuriera lódzkiego" I POkOjU Oferty • krótkim curic:ulum vitae do 

aub „Biegła • Jadalnego. ===============-- naulórkow1kiauoH@10. 
Mamy do sprzedania soo--1000 sztuk 

skór s~opowych solonych 
z tutej1.ej rHini i prosimy interesantów o zgłoszenia. 

Rze:łnlcka Składnica Skór, Spółdzielnia z ogr. 
odp. POZnAfi, Rzeźnia Miejska. Tel. 3858. 

..... „„„„„„„„„„„„l!ml ... „„IDllmllmlllllm„„„ .... 

Poszukiwany 

Woja!er 
z branży winno-wódczanej dla prowincji, 
odwiedzający prowincję z arty kułem po
krewnym. Pisemne zgłoszenia z podaniem 
referencji do Dystylarni „SS-rów F. Meyera" 

w Lodsi. 

Zar•ąd Zakładów Wł6klennlczych . 

Karol T. Buhle w Łodzi; 
Wyrób 

krawatów 

Dr. 

~. Klin~er 
Piotrkowska 51 

li piętro fr, 
Choroby wene• 
rycsne, ak6rae 

i wło:Jów, 
Prsyimule od 9-12 
i 8-9. Od J-4 tyl 
ko dla Pań. W aie 
dzielę i święta od 

Dr. med. 

~HYBUl~KI 
powrócił 

choroby akórae 
włoa6w wene• 
ryc:ane i moczo• 

płciowe. 
Leczenie światłem 
Lampa kwarcowa 
promieniami Roenł
ltena od 9-2 i od 
4-8, 4-5 dla pań 
oddz. poczekalnia) 
Zawadzka nr. 1. 

Spółka Akcyjna, 
podaje do wiadomo§ci pp. Akcjonarjuszów, ie w 
dniu 14-ym grudnia r. b. o godzinie 5-ej po po
łudniu w biurze Zarządu przy ulicy Hipotecznej 
Nr. 10 w Lodzi odbędzie się 

Bernard I y ~ k e n· Dr. :·~· ~
zost:! pr~eniHiony· 1nw1~l' ł 
Klbn11k1ego 36, ~ U ~ 

rtadzwyczajne Walne Zgromadzenie 
z następującym porządkiem dziennym: 
1. przewalutowanie wartojci majątku Spółki w 

nieruchomościach, maszynach i urządzeniach 
w związku z reformą walutową oraz powiększe
nie tą drogą kapitału akcyjnego Spółki i innych 
kapitałów własnych. 

2. zmiana statutu, 
3. wolne wnioski. 

Akcjonariusze pra~nący uczestnićzyć w Wal· 
nem Zgromadzeniu, winni na 7 dni przed Zgroma
dzeniem złożyć swoje akcje w biurze Spółki. 

W razie niedojścia do sku~ku Zgromadzenia 
w powyższym terminie, powtórne Zebranie od
będzie się w tymże lokalu i o tejże godzinie dnia 
29:.go grudnia r. b. z takim samym porządkiem 
dziennym i będzie prawomocn~ bez względu na 
ilość reprezentowanych akc:ji1 

of. ostatnie wejście, 
Il piętro, m. 25. 

Uwaga I Cenr olrtle. 
Dr. 

Cecylja 

rohszańs~a 
Gimnastyka lecz 
nicza1 oddecho

wa i masaż. 
Lampa kwarcowa 
Solux. KGpiele świe 

tlne. 
Płobkow11ka101 
telefen 30-76. 

godz. prz. 11.30-1 
ł od 4-6. 

Lekmrz-Dentvsta Kursy Koametyczne 

Jakób Karmazyn 
ul. Poludniowa 2 
POWRÓCIŁ. 

Specjalność białe utuc:i:ne zęby bez 
podniebienia. Przy wprawianiu satu
cznych :iębów, u&uYanie chorych ko-

nenl BEZPŁATNIE. 

ANNA RYDEL 
(Dlplomee de l'Unive11lte de Beaute 

Paris). 
19 Cegielniana 19, m. 8 

Maaaie, piol~gnacJa twa.r:ay, elala 
i wloa6w. 

Zapi•y codziennie. 

Sienkiewicza U. 
Tel. 59-40. 

Cborobv skOrne I 
wenervczne. 

ł moczopłciowe. 

Naświetl ante 
lampa kwarco

wą. 

Przyjmuje od 5 do 
9 popołudniu. 

Dr. 

~. BR A~ H 
Pofodniowa 23 

Specjalista 
Chorób s k 6 r-
ny eh, wene• 
rycznych i mo• 
czoplciowych. 
Lecsenia światłem 
(Lampa kwarc:owa) 
Przyjmul• 9 do 11 

i od 5-8 wiecz. 

Csytajcle ciekaw, 
lul-źeczkę R. 

Ściślaka: „Dlaczego 
p•n 1ię nie ten! 7• 
W „Ruchu" i k1i•
j!arnlach. 
Cena 1 zł. 30 Jtr. 

5650 

I OOLOSZl!NIA DROBNE. 
DD IO ll'O.IU' Ili WJ'f&I. 011 po
DDIUlłllJd D.rQJ I irmą ea 

lołaf 1 i ml1szlanla 
Dokój elegancko n 

meblowany 1ło-
11ecll1lf, od saraa 
de wynai,cia. Wła 
domojl! ul Sł•nkie 
włOJ:a 11 m. :n Jp 

Ua wypb.t,! Ele
n ganckie da111sltie 
płuscze i nr„try 
Rnbaszkin. Kiliń· 
•kiego 44. · 1 WJ'fD. fta)lnnl1!1H 01to11•oł• 

' IO lfOllJ'• 
89'7 

Ha wypłatę! Dam
ah, m••lta bie

lizna, policzoc:hy,
skarpetki.. parasolki 
Leoa RubaukJn. Kl 
ll4sldefo 44. 4891 
t!"MJ:C:7 i i 
Abtwórnla ralD o
W walnych oprawa 
obrazów ł luster.
Ceny konkure•cyf· 
ne. Abramowskiego 

KDDftD .l SDPZUdBt 

AIAIAI ~~~n~: 
ł.6ika metalowe , o
tomany, letankł ma 
teraee patentowa
ne i ml,kkłe, krze• 
4ła lfl,te, meble ku
chenne. biurowe. 
błurtca. bibljotekł· 
ełaierki, WiPszad. 
ła, białe salonlki1 
W duiym wvborse, 
poleca na raty Ma
jfu,n Mebll Wł. 
Romiszewskle'.!!o -
Piotrkowska 116 I 
p, front, tel. 2161. 

A-·g-M;bl;,-;;afy 
• • łóżka. kreden 

''" stoły, krze.ta -
otomany - kozetki 
s-p11edaie.Ceny prsy 
stępne. Piotrkowska 
108. Przeid:iieckł. 

n ft Zakład tapi
,11. cerskl 1>0leca 

me b t e wyścielane 
oraz m"gazyn meb
li noeiada duży wy
bór ceny niskie. -
Karola 1, daję na 
spłatv. 3992 

Gntnu wszelkiego 
t'i li.' rodzaj11 ści-

śle dopasowane do 
nosił kupić lub u
m6wlć naflet>łei w 
Wytwórni Kad1A
skie1to. Nawrot 20, 
telefon 3574. 

Hatych~i~llł ~ 
dam 1klo„ gslan

łerlł s t>nyle1tł1m 
miesz'!uniem ounkt 
handlowy L.K. Lausz 
Łódź . Gdaó.1ka 11, 
fróg Konstanłynow-
1kiei). 8992 

Hredens, tremo, stół 
krz:1uła, ot?manę, 

maszynę sprzedam 
tanio. Główna 55, 
m. 46, oficyna or:o
wa. 8985 

Spnedam dom w 
letnisku Poddę· 

błDa ł plac ... to
dzl na Stokach, -
Wiadomość Now• 
Cho jny. Pl•frkow
eka 2, Plucidalti. 

'
a~s";d;J;-;;: 
łomany, krzesła, 

atoły, letankł. -
Główna 55 of. pra 
wa. 8984 

2• radio ol::uyjnle 
do sprseanla

danla, 4 lampowy 
ł 1 lampowy. Wia
domołć, Z11leraka 
Szosa 20, Otto Men 
ul. 8930 

Okazyjnie sprzedam 
- kredens. stół. 

knela, otomanę. -
tremo, garderobę li 

lustrem, łótaa. ma
terace, 1:1;afę tanio. 
- Slenkinricn 59, 
m. 41, oficyna, II 
we Iście. 8853 

Futro męshie skrom 
ne na popielicach 

oras bekiesza tanto 
do spuedania. Ul. 
Konst•nłynowska 51 
m. 7, II p. front. -
Zasłać mołna od 
!!oda. 3-5 popoł. 

D,howy ltrede1l1, 
1t6ł. krzesła, łre 

mo, 1aafę, ł61ka a 
materacami sprse
dam tanio Kllin1kie 
go 116. m 9, front 

O. kuyfnłe do na
bycia story do 

kilku okien ora:i: 
kapa I gabinetowa 
HrYeta. M. So
aiska ul 6-go Siar 
pnia 12. 5644 

Sprzedam pny ul. 
Nowo Pabjanlckiej 

29,iklep 1poływc1y 
ł rseźniczy wru a 
urządunłem 11de
powem, egzystująey 
od JO lat, nadający 
się na wszelki in
łere &. 8912 

PosadJ I Dmt. 
7 ·lnflarowane. 

Stolarz meblowy 
może się ziło-

1ić Ruda Pabfanio 
ka ul Piotrkow•ka 
19 11aprHciw po 
csekalnł A. Kon
czak. RQ•6 

11ouukuje sio dwie 
P ekspedjetlcł do 
aldepu wyrob6w 
manr•kkh. Złote
nłe llanci" pOłl\da 
ne. - Oferty pod 
„Masarnia" pro1i
my sldadać do adm 
Kuriera ł.ódz. 

Dracownik flsyesny 
ł chłopiec na po

svłki molf' się 11~ło 
sić doDrukmrni Pal'i 
atwowej w ł.odał 
Płotrkowaka 85. 
iou,•k~t;Tn~ 

ta z kaucfą 300 
zł, do inkuownnla 
drobnrch sum3 dni 
w ty~odniu vriie
cl,tay urobek 30 
sł. tvsZodnlowo. -
Ofutv sub "tao/o• 
do adm, wyłąu~ie 
do ~rodT. 8993 
l'iotrzebny chłopiec 
ł" do d:ładu apte 
cznego F. Szelera 
Północna 16. 8994 

P. otrnbny podrę
csnr 1tolarakl. 

Ka. Bnózlti. 63. -
Rado~oncz 8989 

Petrzebny aludent
nauczycłel lub 

nauczycielka nasta
łe na wieś do dYol
ga dsieci, skromnych 
wymaqad, - Oferty 
li warunkami do 
.Kuriera• - pod 
"M. o.• 8990 
Uorespondend -
n akwizyłony. ma
jący rozlellłe snajo
mości wśród rolni
ków do natycllmia
.toYel pracy P"•ru
lciwani. Warasaya, 
Szcsvgla 315, Z•m
bach. ·5658 
ftołuebny zdolny 
ł' stolarz na rótne 
roboty. Stolarnła -
PiolrkoY1ka 17. 

8996 

Przyjmę panlenkę, 
:;mafąc" krawie

czy:imę ł wykodcse
nie palt damakicb, 
oraz chłot>ca do 

pralrtyltł 
kuśnierskiej, ewen
tualnie 011 po1yłki. 
Piotrkowska 113 -
m. 12. 8997 

D·;-;;kładu t";;i;;; 
skie;lo potrzebny 

chłopiec. Z~łassać 
słe Karola Nr. 1, 
st: Gabała. 
ri"~n•kiwane 

PoHnlrufę pokoi11 
•ltroaanie tlłlleb lo

waaego w orsyatęp 
nei cenie. W arunekr 
oddaielne wefścle 
z klatki schodowej 
i elektrycsnojć. -
Mo.te by~ na bal'i· 
cach mlaeta. Oferty 
do admlnlałraci -
pod .s. O. "150". 

nok-;;j~ nieumeblo 
wanetto przy rodsi 

nie ponukafe. -
Oferty ood „B. z• 
do adm, .Kariera 

8Q20 

Poazahię l)okofll 
umeblowaneqo. 

Oferty 0 od "Z. A" 
do adm. "Knrjera" 

tódz . 

PokÓ1-· _a_m_e-bl,_o_w_a_n_y 
lłoneczny, lłuły 

odnalmę - Zielona 
55m.6,Ip. 

89Q1 

ftokój do wynaił· 
cła. Benedykt" 

28, teł. 21-45. m, 9 
od l-4 p. p. 

8981 

MatrymuntaiDI. 
Chrns~ iz:i!>r~~ 
wviść zam" t lub al, 
ołenić? Udaj się z 
calem zauf•niemdo 
Mlędzvnarodowe~o 
Biura Pośrednictwa 
Małłeństw „Matry· 
monfnm• w War
szawie, ul. Jasna 
Nr. 13. - - Na 
katde listowne •!lło 
szenie natychmiast 
wvsvła sie klllta
dziHi,t itosown. 
ofert, sscsegółowe 
lnformaefe i foto
grafie 016b. prag
nących wyjść za
M!lś lub się ożenić. 
Warunki przvstęp
ne. Wybór <>lbrry-m,1_,. _____ __ 

PaDJla miłe! po
wt e'rachowno•ct 

pouukuje pracy w 
charakte?lle kasjer· 
kl lub ekstiedfentkl 
w culrlernł l•b re
•łauracji. Z!!ło111e
nla do ninlej111ego 
plama pod "Młoda• 

Rk111serlta A. Drsv 
małoYa, przyjm• 

je umówienia I 
udziela porad ul. 
Piotrkowska L 211 

8464 

Dlm111erka J.Olszew 
H ah - przy!muja 
aam6w. dla nieza
moinvch u1tęp1łwo 
Piotrkowska L. 118. 
m. 9. 7529 

Nr. 4. 
E. Ssmude Wytwór 
nla ram I oorawa 
obruów, ł.ód:t, Gu 
bernatorska 4, 

892'1 

SkleJ kolonfaluy z 
2 pokofami i łru· 

chnł~ w bardao d~ 
brym punkcie na
tychmiaat do naby
cia. 8988 

Rutynowany nancsy 
ciel ndslela pol

sltłego, łaciny, fi
zyki, matematyki -
w aakresie ołmiu 
Jdu. Pnytpuabla 
do et(zamlnów nau
nyclelaklch I dla 
ekl!ernów. - K!au 
4 miesiące. - 6-Jfo 
Sierpnia 14 w pod
"łll'Órsu. 

ZaoobioDR dokumutr 
l!stera ł.o~csydska 
li Nowomieiaka 26 
•flllbłła dow6d oso 
bisty, wydany w 
Łodai, 8979 

Rielm11n Zy~111unt 
zam, ul. Hajzle 

ra 41, sgublł le~I· 
ty111ac!ę upomo!(o
Wfl. wyd w Łodzi 

8983 

Stanisław Wlśii°i;;: ski. Podmlelska 
15, z1tubił legityma
cję Nr. 1483 od u
pomogi, wydan11 ... 
todxi. 8986 

Marianna Borów
•zak, Nował:a 14, 

sgubila le!litymaci• 
zapomogowi\ i•dno
ru:owl\. wydani\ w 
l.odzt 8976 

Do akt. nr. 933127 r • 

OGŁOSZENIE 
Komornik puy 

S14dsle Oltr,gowvm 
w l.odsl A. ł.al'O 
4zltlald, aamleu
bły w ł.odd, przy 
Ul. Kłlldalde1to 55 
na saeachle art.10J'.> 
Ust. Post Cyvr, o· 
~łaua, te w dniu 
19 llstop!lda 1927 r. 
od (fodslny 10 rano 
w ł.odsl, prsy ulicy 
Głównsj Nr. 8 

odbędzie się spue
dd przn llc:ytacl• 
ruehomości naleh,
cych do Ferdynan
da Petsolda i skł•
dalflcych al, li me
bli ocenionvch lll 

sumę zł. 4100-

tódt. d1t.271XI-JT r. 
Komornik 

Jnłeli(fentna osoba 
znafąca Jiospodar

stwo I szycie ponu
k11!e posady w miej
scu lub na wyjud 
mo:łe być do samo 
łnego lub wdowca, 
ew. 111il\ć 11, dzie
ćmi. Zgierz, :5łen
kłewlc11a 32. m. 1. 

Wnlazd do s~:; 
zbyteczny. Załatwia 
my słecenła ... ,,_ 
daoh - ministerst
wach, instytacfach 
pa!'iatwowych, han
dlowo - prse111y1ło
wych. - Parcelacja, 
sprsedd ma!ąłków, 
potyczki hłpotecz
ne, - Windyhcfa 
wek1li, nalctnoki. 
Spółdslelnla "Sto
łeczny Dom :Z:lecet1" 
Warnawa, Nowy
Świat 42 5646 

1.afłod •ldakf, 
Do akt. Nr. 845/27 r. 

OOLOSll:NIL 
Komornik puy 

Sądzie Okrę~owym 
w Lodzi A. Ła 
godsińakl, um. 
w l.odsi. prsy 
ul. Kłlió.1kie1to 55, 
na zasadsie art, 
1030 Uat. Poat.Cyw. 
ogłana, te w dniu 
2-!lo grudnia 1927 r. 
od god1. 10 rano 
"' ł.odsl przv ulłc:y 
Kllh\e\lego Nr. 158 
odbęd:i:le się sprn• 
dał pracz llcytaci• 
ruchomości, neld,
cych do Wlacentefo 
i J6sefy małł. Wił· 
madsklch i 1kłada
illcych 1ię z mebli. 
62 worków miłki 
pHennel ł tyłnłej 
konia i Innych oce• 
nlonych aa . aumę 
1927 sł. 50 fr. 
ł.ódł, dn. 21-Xl-27 r. 
KoDlomlk 

r.aklernlk rutyno
u wany przyhnle 
pracę na godziny. 
Oferty sub .Lakier 
nlk" do"Kurjera." 

8981 

Zd~lny ślnsau me 
chan!k z wyk

astałceniem jred
nlm (handlowem)
pouukule posady. 
Oferty pod „M. 57 

8980 

Inteligentna oaoba, 
znafj\ca alę na 

gospodarstwie i ku· 
chnl poszukuje po
ndy ~ospodynl. -
Adres: Słenkiewi
cn 32, ro. 10, I-sze 
piętro, front. 8995 

D
ierwazors,dna pra 

cownia nklen -
okryć damskich oru 
robót kuśnlerakich 
wykonufe p o d ł n li 
najnowssych mode. 
li paryskich. Ceny 
przyat,pne. P. uri:ę· 
dnicd:om opłata ra
tami. Jaslńaka, Za
wadzka 17, m. 26. 

8963 A. Łagochlńsld. 
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